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KALENDARZYK
Dzisiaj środa, 19 maja — 

Piotra, Mikołaja i Celestyna.
Jutro czwartek, 20 maja

— Wniebowstąpienie, Bazy­
lego i Bernardyna.

Pojutrze piątek, 21 maja
— Wiktora i Julii.

POGODA
Dzisiaj częściowo słonecznie, 

najwyższa temperatura do 78 F 
(26 C), wiatry południowo-za­
chodnie z prędkością od 10 do 
15 mil na godzinę (16 do 24 km 
nagódź.).

Jutro pochmurno, temperatura 
do 72 F (22 C).

Wschód słońca o godzinie 5:27 
rano, zachód o godz. 8:07 wiecz.

GOP WYCOFAŁA PROJEKT ZMIAN
Adm. Woodward Dowódcą Frontu

Przedstawiciel ILO 
Konferował 

_____ w Polsce______
Genewa (UPI) — Podano wiado­

mość, że Nicolas Valticos, jako przed­
stawiciel generalnego przewodniczą­
cego ILO (Międzynarodowej Organi­
zacji Pracy) Francis Blancharda, 
bawił w Polsce od 10 do 15 maja i 
że w tym czasie konferował z inter­
nowanym przywódcą “Solidarności” 
Lechem Wałęsą, z przywódcami Ko­
ścioła katolickiego w Polsce i przed­
stawicielami komunistycznego reży­
mu.

Valticos złoży sprawozdanie z prze­
prowadzonych rozmów w dniu 25 ma­
ja, w czasie sesji kierownictwa ILO. 
Do tego czasu — jak powiedział rzecz­
nik ILO — szczegóły jego spotkań 
i przeprowadzonych rozmów nie będą 
ujawnione.

Wiadomo, że już na początku roku 
bieżącego ILO zwróciła się do junty 
Jaruzelskiego o zgodę na przyjazd 
do Polski specjalnej misji, która zba­
da stan faktyczny w związku z oskar­
żeniami, że junta narusza zasady 
Międzynarodowej Konwencji, doty­
czącej swobody działania związków 
zawodowych.

“Pan Valticos odbył serię spotkań 
z władzami polskimi, a także z przy­
wódcami zwieszonych w działaniu 
związków zawodowych ‘Solidarności,’ 
/• i-branżowych i pu^oruimjcz-. 
nych oraz spotkał się z przedstawi­
cielami Episkopatu Polskiego” — 
informuje ILO.

Wznowienie 
Rokowań 

w Genewie
Genewa (UPI) — Po dwumiesięcz­

nej przerwie wznowione zostaną jutro 
w Genewie rokowania amerykańsko- 
sowieckie w sprawie ograniczenia 
broni nuklearnych średniego zasięgu 
w Europie.

Szef delegacji sowieckiej Juli A. 
Kwitsinsky przybył do Genewy o 15 
minut przed szefem delegacji amery­
kańskiej Paulem Nitze, ale uchylił 
się od spotkania z dziennikarzami 
i nie złożył żadnego oświadczenia dla 
prasy.

Natomiast nie uchylił się od takiego 
spotkania dyplomata amerykański 
Nitze, który powiedział dziennika­
rzom: “Będziemy kontynuowali dy­
skusję nad warunkami traktatu, które 
zgłosiliśmy Związkowi Sowieckiemu 
w lutym i które obejmują propozycje 
prezydenta Reagana, dotyczące wy­
eliminowania przez obie strony po­
cisków IMF, czyli rozwiązanie: zero­
zero.”

IMF jest skrótem określenia “In­
termediate Nuclear Forces.”

Szef delegacji amerykańskiej po­
wiedział, że "pragnie” usłyszeć odpo­
wiedź sowiecką i dodał, że “konstruk­
tywny dialog” w Genewie utoruje 
drogę do podjęcia rokowań w sprawie 
redukcji strategicznych broni nukle­
arnych, zgodnie z propozycją wysu­
niętą przez prezydenta Reagana w 
dniu 9 maja.

Nadzieje na rokowania w tej spra­
wie mogą okazać się płonne, ponie­
waż Leonid Breżniew odrzucił dziś 
plan zamrożenia, nakreślony przez 
prezydenta Reagana, uzależniając 
stanowisko sowieckie w kategorii 
strategicznych zbrojeń nuklearnych 
“od zachowania się strony amery­
kańskiej,” w czasie genewskich roko­
wań.

Paul Nitze powiedział, że w czasie 
ostatniej przerwy w rokowaniach, 
konsultował przywódców NATO, z 
kancelerzem zachodnio-niemieckim 
Helmutem Schmidtem włącznie i że 
rozsądne podejście w rokowaniach 
genewskich zostało w czasie tych kon- 
sultaji uzgodnione i sformułowane.

Alarmowe 
Głosy Prasy 
Brytyjskiej 
Jedynym Pytaniem 
Związanym z Inwazją 
Jest: Kiedy?
Londyn (UPI) — Admirał John 

Woodward, dowódca floty brytyjskiej 
skierowanej w rejon Falklandów, 
otrzymał szerokie uprawnienia do­
wódcy frontu. Ma on m.in. bez­
względne prawo rekwirowania stat­
ków handlowych, wydawania rozka­
zów kapitanom cywilnych jednostek 
morskich i kierowania ich w rejo­
ny wskazane, bez względu na ich 
bezpieczeństwo. Ponadto zaostrzono 
dyscyplinę podległych mu jednostek. 
Wszystko to zdaje się wskazywać, 
że admirał Woodward czeka tylko na 
rozkaz z Londynu, by rozpocząć in­
wazję archipelagu.

Dzisiejsze dzienniki brytyjskie 
umacniają przekonanie, że inwazja 
jest nieuchronna i że może być spra­
wą godzin.

“Jedynie czas lądowania oddziałów 
brytyjskich na wyspach falklandz- 
kich może być pod znakiem zapyta­
nia” — pisze ceniony “London Times”.

Dziennik “The Daily Mail” stwier­
dź® że w Parłamenck dominuje prze­
konanie o nieuchronności konfliktu, 
które sprowadza się do pytania “kie­
dy?”.

“Gabinet brytyjski stwierdził, że 
ostatnie słowo brytyjskie o charak­
terze negocjacyjnym jest na stole 
w Nowym Jorku. Nie będzie dalsze­
go patyczkowania się w tej sprawie, 
gdy Argentyna prosić będzie o zwło­
kę lub o zmiany” — pisze wspom­
niany dziennik.

Ton tym wypowiedziom nadała wczo­
raj pani Margaret Thatcher, szef 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej) •

GOP — Obwinia 
Demokratów 
Za Recesję

Washington (UPI) — Przywódcy 
republikańscy wystąpili w poniedzia­
łek z projektem przeprowadzenia za­
krojonej na dużą skalę kampanii 
reklamowej, w ramach której zamie­
rzają zaprezentować dwie postacie 
podobne do Jimmy Cartera oraz 
Thomasa O’Neilla — obwiniając 
demokratów za panującą recesję. Re­
publikanie oświadczyli, że zamierzają 
wydać na ten cel tak wysokie fun­
dusze, jakie okażą się ku temu po­
trzebne.

Przywódcy GOP zapoznali się z 
pierwszą serią zrealizowanych za 
sumę 1.7 min. doi. reklamówek tele­
wizyjnych, które będą prezentowane 
w skali krajowej w telewizji na prze- 
trzeni następnych kilku tygodni. 
Celem reklamówek jest zrzucenie winy 
za panującą recesję na demokratów.

Reklamówki będą równocześnie pod­
kreślać fakt, że inflacja spadła 
znacznie od czasu objęcia rządów 
przez prez. Reagana. Działacze GOP 
twierdzą, że przeprowadzony przez 
partię republikańską sondaż wykazał, 
iż “dwóch na trzech Amerykanów 
utożsamia recesję z osobą Jimmy 
Cartera, a nie R. Reagana”.

Wybuch w Rafinerii
Kilgore, Texas. (UPI) — We wto­

rek rano, w rafinerii w północnym 
Kilgore “Shore Oil Co.” nastąpiła 
eksplozja, od której wybuchł pożar. 
W pożarze zginął jeden mężczyzna 
a dwóch innych odniosło obrażenia.

W pobliskiej szkole przeprowadzono 
ewakuację dzieci i nauczycieli. Przy­
czyna eksplozji nie jest dotychczas 
znana.

WASHINGTON. — Zgodnie z tradycją, Pierwsza Dama Nancy 
Reagan posadziła w ogrodzie przed Białym Domem drzewko 
magnolii. (UPI)

Pastor Moon Może 
Być Skazany Na 
14 Lat Więzienia

Nowy York. (UPI) — Pastor Sun 
Myung Moon nie uląkł się faktu uzna­
nia go winnym oszustwa, a przed­
stawiciele reprezentowanego przezeń 
kościoła “Unification Church”—na­
zywając go “najbardziej nękanym 
i nierozumianym przywódcą kościel­
nym” stulecia, twierdzą, że Moon 
zdoła się obronić i wyjść obronną 
ręką z afery.

We wtorek adwokaci pastora oświad­
czyli, że zamierzają wnieść apelację.

Moon został uznany winnym nie 
ujawnienia w zeznaniu podatkowym 
sumy $150,000, jakie otrzymał w po­
staci odsetek z banku, w którym na 
koncie jego spoczywa kwota w wys. 
$1.6 mil. Uznany winnym został także 
jego asystent, który pomagał mu w 
przygotowaniu sfałszowanych zeznań 
podatkowych oraz podrabianiu doku­
mentów.

Wyrok zapaść ma w dniu 14 lipca.
Moon może być skazany na 14 lat 

więzienia oraz grzywnę w wys. $25,000.
Liczący lat 62 Moon, przyjął ogło­

szenie wyroku z nieporuszonym wy­
razem twarzy. Rozprawa przeciw nie­
mu trwała osiem tygodni.

Osiem Ofiar 
Katastrofy 

Samolotowej w RFH*
Kassel, Niemcy Zachód. (UPI) — 

Lecący we mgle prywatny samolot 
odrzutowy, uderzył w wierzchołki 
drzew i rozbił się w lesie, ulegając 
eksplozji. Znajdujących się na pokła­
dzie, osiem osób, zostało zabitych.

Samolot typu Cessna Citation 551, 
należący do firmy przemysłowej, 
rozbił się w miejscowości Fuersten- 
wald, w odległości jednej mili od 
lotniska w mieście Kassel.

Samolot leciał z Monachium na wy­
stawę lotniczą w Hanowerze.

Anglicy Popierają 
Rząd p. Thatcher

Londyn (DP) — Społeczeństwo W. 
Brytanii popiera posunięcia p. That­
cher i rządu wobec Falklandów. Prze­
prowadzony poll wykazał, że 70 proc, 
społeczeństwa uważa, że trzeba do­
konać inwazji Falklandów, jeśli nie 
dojdzie do pokojowego załatwienia 
sporu. Tylko 18 proc, uważa, że trze­
ba oddać wyspę Argentynie. Ankietę 
przeprowadziła niezależna telewizja 
(TTV, Weekend World).

Jeszcze bardziej znamiennym był 
fakt, że 46 proc, ludzi oświadczyło, 
iż w wypadku wyborów głosowaliby 
na obecny rząd.

Prawybory 
w Pennsylvanii 

i Oregon
(UPI) — Wyborcy, którzy zamie­

szkują na terenach’ okalających penn- 
sylwańską Three Mile Island nie chcą 
nawet zgodzić się na przywrócenie 
do użytku nie uszkodzonej części si­
łowni atomowej.

Od trzech lat nieuszkodzony reak­
tor znajduje się obok drugiego, uszko­
dzonego. W wyniku niewiążącego re­
ferendum, jakie przeprowadzone zo­
stało we wtorek, wyborcy wypowie­
dzieli się, że nie życzą sobie urucho­
mienia siłowni. Wynik głosowania 
wśród wyborców zamieszkałych w 
trzech okalających siłownię powia­
tach, zakończył się wynikiem 2 do 1 
— przeciw uruchomieniu reaktorów.

W dniu 18 maja odbyły się w Penn­
sylvanii i Oregon prawybory. Dwaj 
zasiadający w Kongresie demokraci 
ze stanu Pennsylvanii, spotkali się 
z porażką.

W stanie Oregon, czterej kongres- 
mani, trzech demokratów i jeden re­
publikanin, uzyskali w prawyborach 
z łatwością zwycięstwo.

W obu stanach dominowały zagad­
nienia stanowe. Wyborcy w stanie 
Oregon odrzucili również propozycję 
podwyższenia o trzy centy na galo­
nie stanowego podatku od benzyny 
oraz wypuszczenia obligacji na sumę 
60 mil. doi. Fundusze z bondów tych 
miały być przeznaczone na budowę 
nowych zakładów więziennych.

Pieniądze uzyskane z podatku od 
benzyny miały być przeznaczone na 
naprawę zaniedbanej sieci 7,500 mil 
szos stanowych.

Zofia Loren 
w Więzieniu

Rzym (UPI) — “Królowa srebrne­
go ekranu” Zofia Loren, która w to­
warzystwie siostry Marii Scicolone 
przybyła samolotem z Genewy, zaraz 
po wylądowaniu na rzymskim lot­
nisku Fiucimino została aresztowana 
i osadzona w więzieniu.

na przylot 46-letniej aktorki czekali 
na lotnisku przedstawiciele policji, 
którzy okazali jej nakaz aresztowania 
i wprost z lotniska przewieźli, pod 
silną eskortą samochodem policyj­
nym do więzienia w Casercie pod 
Neapolem

Aktorka była świadoma tego, co 
ją czeka po wylądowaniu w Rzymie. 
Wiedziała, że będzie musiała odsie­
dzieć 30-dniową karę za naruszenie 
przepisów podatkowych.

Sowieciarz
I w Warszawie |

Moskwa (CSM) — Wysoki dygni­
tarz sowieckiej partii komunistycz­
nej Konstantin Rusaków, odleciał 18 
maja do Warszawy.

Kola dyplomatyczne wyraziły prze­
konanie, że wizyta ta ma związek 
z ostatnimi zaburzeniami na terenie 
Polski.

Reagan Czeka 
Na Rozmowy 
z Breżniewem

Washington (UPI) — Prezydent Rea­
gan z zadowoleniem przyjął propo­
zycję Breżniewa o podjęciu rozmów 
na temat redukcji broni nuklearnych, 
odrzucając stanowczo sowiecki plan 
zamrożenia broni, który w opinii 
rządu amerykańskiego zapewniłby 
Rosji Sowieckiej znaczną przewagę 
sil. «

Sekr. stanu A. Haig, przebywający 
na posiedzeniu NATO w Luxemburgu, 
powiedział, że nie zgadza się z pro­
pozycją Breżniewa, jednakże uważa 
za sprawę istotną fakt, że ZSRR chce 
rozmawiać na ten temat. Wiceprezy­
dent Bush natomiast przyjął wypo­
wiedź sowieckiego przywódcy jako 
sygnał, że porozumienie w tej sprawie 
jest możliwe. Zaznaczając, że nikt nie 
spodziewał się, że Sowiety natych­
miast zgodzą się na propozycje wy­
sunięte pr?ez USA, Bush stwierdził, 
że oczekuje szybkiego spotkania wy­
sokich przedstawicieli obydwu rzą­
dów, a wkrótce potem posiedzenia 
prez. Reagana z Breżniewem.

Amerykańskie źródła dyplomatycz­
ne poinformowały, że w przyszłym 
miesiącu dojdzie do spotkania A. 
Haiga z ministrem spraw zagranicz­
nych ZSRR, Andrejem Gromyko, 
którzy najprawodopodobniej ustalą 
datę rozpoczęcia negocjacji na temat 
ograniczenia zbrojeń o dalekim za­
sięgu.

Propozycja Breżniewa była wła­
ściwie powtórzeniem wcześniejszych 
ofert sowieckich o zamrożeniu tylko 
niektórych typów broni. Prez. Reagan 
natomiast rozszerzył znacznie te pla­
ny, domagając się ograniczenia arse­
nałów nuklearnych obydwu mocarstw 
do równego poziomu.

Zaraz po usłyszeniu propozycji Breż­
niewa, prez. Reagan wyraził nadzieję 
na szybkie z nim spotkanie, by prze­
dyskutować swój własny plan redukcji 
zbrojeń.

Decyzja Senatu 
w Sprawie Sprzedaży 

Używanych Aut
Washington (CST) - Senat podjął 

we wtorek stosunkiem głosów 67 do 
27 uchwalę eliminującą przepis Fe­
deralnej Komisji Handlowej, na mo­
cy której firmy sprzedające używane 
samochody zobowiązane były do uja­
wniania wiadomych im defektów oraz 
warunków gwarancji — wobec poten­
cjalnych nabywców.

Jest to pierwszy wypadek skorzy­
stania przez Senat z prawa weta 
wobec przepisu zaproponowanego 
przez Komisję Handlową. Celem wej­
ścia w życie, weto musi być rów­
nież zatwierdzone przez Izbę, prze­
ciwnicy przepisu twierdzą jednakże, 
że istnieje więcej niż potrzebna ku 
temu liczba głosów, co zapewnia po­
dobny wynik również w Izbie.

Komitet Handlowy i Energetyki 
Izby, który zatwierdził uprzednio swą 
własną wersję projektu, podał do 
wiadomości, że głosować będzie nad 
zastosowanym przez Senat wetem w 
czwartek. Następnie projekt przeka­
zany będzie na forum Izby.

Podjęta przez Senat decyzja stano­
wi zwycięstwo “dealerów” sprze­
dających używane samochody, któ­
rzy uważali przepis ten za kosztowny 
w realizacji i obciążający.

W Systemie 
Social 
Security
Republikanie Godzą Się 
Na Podwyżkę Wydatków 
Na Programy Społeczne

Washington (UPI, CT) — Republi­
kańscy przywódcy Senatu wycofali ze 
swej rezolucji budżetowej propozycje 
$40 miliardowych oszczędności w sy­
stemie Social Security. Przeciwko 
ograniczaniu tych funduszy wypo­
wiadali się nie tylko demokraci, ale 
także znaczna część republikanów, 
obawiających się utraty głosów wy­
borczych przed listopadowymi wybo­
rami. Odrzucając tę propozycję re­
publikanie zdecydowali się na zwięk­
szenie wydatków federalnych o $2.6 
mid, głównie, by zyskać poparcie 
partyjnych dysydentów. Pieniądze te 
zostaną przeznaczone na odnowienie 
zniesionych świadczeń dla wetera­
nów, gwarantowane pożyczki dla stu­
dentów, tanie budownictwo dla naj­
uboższej ludności oraz ubezpieczenie 
Medicare. Ten zmodyfikowany plan 
może również zawierać “skromne” 
podwyżki podatkowe.

Prezydent Reagan nie zgodził się na 
podniesienie o 5 centów podatku fede­
ralnego od benzyny. Wielu demokra­
tycznych członków Kongresu twier­
dziło, że utrzymanie deficytu w gra­
nicach $100 mid — czyli około $25 mid 
więcej, niż rekordowy deficyt ustalo­
ny w 1976 roku — wymaga zrobienia 

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Begin Traci 
Partyjnych 

Sojuszników 
Jerozolima (UPI) — Pozycja koali­

cyjnego rządu premiera Menachema 
Begina została osłabiona wraz z przej­
ściem do opozycji dwóch członków 
rządzącego bloku Likud.

Niemniej jednak, zdaniem anality­
ków politycznych, istnieje możliwość, 
że rząd Begina ocaleje, jeżeli nie bę­
dzie dalszych “dezercji” i wotum za­
ufania, już ósme w ciągu ostatnich 
dziesięciu miesięcy, ukształtuje się 
remisowo 59:59. Dwaj odstępcy z koali­
cyjnej partii Telem prawdopodobnie 
wstrzymają się od udziału w głosowa­
niu. Odstępcami tymi są posłowie 
Yitzhak Peretz i Amnon Linn.

Głosowanie dzisiejsze dotyczy poli­
tyki gospodarczej rządu. Oczywiście, 
w wypadku niekorzystnego dla Begina 
głosowania — nowe wybory parla­
mentarne staną się imperatywem.

“Wszystko to zostało uknute za 
naszymi plecami. Stanęliśmy w obli­
czu całkowitej niespodzianki” — po­
wiedział Uri Porath, rzecznik praso­
wy premiera. Dodał on, że Begin 
wiadomość o odstępstwie dwóch wy­
mienionych posłów przyjął z osłupie­
niem.

Poseł Linn, który kiedyś był człon­
kiem Partii Pracy i który z niej 
wystąpił w 1968 roku, powiedział że 
jego decyzja o wyjściu z koalicji 
wiąże się z nieudolnością rządu do 
ustalenia logicznie związanej polityki 
w stosunku do Arabów i Druzów w 
Izraelu. Ponadto skrytykował on 
partie religijne o podstępne narzu­
canie swoich poglądów w świeckim 
państwie izraelskim.

“W ciągu ostatnich pięciu lat stu­
kałem do drzwi rządu, błagając aby 
poparł pro-izraelskich Arabów” — 
powiedział Linn.

Giełdy Jak Zawsze
Londyn (UPI) — Dzisiejsze układy 

giełdowe były niezmiennym zastoso­
waniem starych wzorów: kurs dolara 
Obniżył się na niemal wszystkich gieł­
dach europejskich, cena złota poszła 
w górę o 2 dolary na uncji w Londy­
nie i w Zurichu.
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Prace Przy Odbudowie South 
Shore Club, Kosztowały Już Min

Prace przy odbudowie South Shore 
Club pochłonęły już 1 milion doi. Prace 
tej pierwszej części odbudowy mają 
być ukończone w lipcu. Tym samym 
budynek został uchroniony przed znisz­
czeniem.

R. Rudnick and Co., firma kon- 
traktorska z Wheeling prowadziła 
prace w tym budynku polegające na 
wymianie ozdobnych części, wymia­
nie okien i ram okiennych itp. Prace 
trwały od marca i koszt ich wynosił 
$940,000.

Miesiąc wcześniej Chicago Park Dis­
trict, które jest użytkownikiem domu 
klubowego przy 71 Ulicy i South Shore 
Drive, wydało $750,000 na reperacje 
przeciekającego dachu na domu klu­
bowym. Trzeba jeszcze co najmniej 
dwóch lat wkładu pracy i pieniędzy, 
zanim dom klubowy będzie w takim 
stanie, aby mógł być czynny dla pu­
bliczności. Oblicza się, że trzeba 
będzie jeszcze $6 milionów, na wyko­
nanie prac. Jest to cena na pewno 
wygórowana, ale obejmie wszystkie 
konieczne prace.

Oryginalny kolor domu był łososio­
wym pragnie się przywrócić więc

Dashing Cape
Printed Pattern

This cape is the ideal compan­
ion for all your arrivals and de­
partures! Button it up over skirts 
or pants to add dash to your 
days. Easy to sew!

Printed Pattern 4850: Misses 
Sizes 8, 10. 12, 14. 16, 18, 20. 
Size 12 (bust 34) takes 1 5/8 
yards 60-inch fabric.
$2.25 for each pattern. Add 50< 
for each pattern for postage 
and handling. Send to:

4850 SIZES 8-20

Anne Adams, Dept. 10, Polish 
Daily Zgoda, 243 W. 17th St., 
New York, NY 10011.
Print NAME, ADDRESS, ZIP, 
SIZE and STYLE NUMBER.

Savings Breakthrough! beno 
now for NEW SPRING-SUMMER 
PATTERN CATALOG. Sew and get 
marvelous clothes for much less. 
Free Pattern Coupon - choose 
from over 100 styles. $1.50 
ALL CRAFT BOOKS.. $2.00 each 
121-Pillow Show-offs
124- Easy Gifts 'n' Ornaments
125- Petal Quilts
126- Thrifty Crafty Flowers 
Books and Catalog - add 504 
each for postage and handling. 

jego oryginalną barwę. Planuje się 
również stworzenie nadbrzeża do po­
łowu ryb. Klub wodny posiada kilka 
żaglówek, można będzie chętnym 
udzielić lekcji żeglowania itp.

Dom klubowy liczy lat 75. Przylega 
do niego 67 akrów ziemi. Dom ten 
zbudowany jest w stylu hiszpańskim. 
Początkowo były plany zburzenia 
budynku i postawienia nowego. Koszty 
budowy były o jedną czwartą mniej­
sze. Jednakże koalicja miłośników 
klubu przeciwstawiła się temu i Dys­
trykt Parków zwrócił się do władz 
federalnych z prośbą o pomoc finanso­
wą. Początkowo administracja par­
ków była pesymistycznie nastawiona 
na pozytywne załatwienie sprawy z 
powodu zamrożenia budżetu na takie­
go rodzaju prace przez obecną admi­
nistrację.

Jednakże w październiku ubiegłego 
roku pieniądze zostały przekazane i 
można było szukać firmy, która pod­
jęłaby się wykonania prac. Plany od­
nowienia przewidują parter, pierwsze 
piętro i piwnicę. Znajdą się tam sala 
posiedzeń, sala wystawowa i sala wi­
dowiskowa. Trzy górne piętra budyn­
ku będą nieczynne. Projekt zagospo­
darowania terenów przylegających 
przewiduje między innymi urucho­
mienie domu plażowego, pola golfo­
wego oraz stadniny koni, gdzie prze­
bywałyby konie policyjne.

W 1975 roku dom klubowy znajdo­
wał się na liście zabytków historycz­
nych krajowych, będąc jednym ze 125 
zabytków chicagoskich na tej liście. 
Podczas lata koalicja miłośników klu­
bu organizuje koncerty w parku, 
z których dochód przeznacza na prace 
konstrukcyjne domu klubowego.

Nieprzewidziana 
Wycieczka

Rodzina Haunroth, mąż, żona i dwo­
je dzieci nie spodziewali się, że ich 
pierwsza wycieczka łódką motorową 
na jeziora potrwa, aż tak długo.

Wybrali się w niedzielę po południu 
na kilkugodzinną przejażdżkę. Na je­
ziorze zepsuł się motor łódki i rodzina 
musiała spędzić całą noc na wodzie, 
dopóki straż nadbrzeżna nie odnalazła 
ich i nie przyholowała do brzegu.

Na szczęście wody jeziora były spo­
kojne i nikomu nic się nie stało.

Uruchomienie
Fontanny Buckingham
O 1:30 po południu, w niedzielę, 30 

maja, nastąpi otwarcie sezonu 1982 
Buckingham Fountain. W czasie 
“otwarcia” fontanny wystąpią w po­
kazach cyrkowych artyści należący 
do Kościuszko Park Circus Troupe. 
Fontanna będzie uruchomiona co­
dziennie od godziny 11:30 rano do 10 
wieczorem. Od 9 do 10 wieczorem, 
będzie oświetlana kolorowymi świat­
łami. “Zamknięcie” fontanny nastąpi 
6 września.

’BIURA PRAWNE'' 
JOHNA R ORACZA 
Adwokat mówiący po polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.

• Rozwody
• Uszkodzenia Cielesne
• Sprawy Kryminalne
• Przekroczenia Drogowe

' w Stanie Nietrzeźwym
• Sprawy Emigracyjne

Pierwsza Wizyta BEZ OPŁATY 
Przyjmuje Także Wieczorami

Dzwoń 7 dni w tygodniu. 24- 
godziny. Dwa biura: Downtown 
i Northwest.

726-3753

F PINE DELL MOTEL ’olskie Letnisko^

Nowoczesne pokoje dla całej Waszej Rodziny. HBO kolo­
rowy telewizor, wodne materace, centralne ochładzanie, 
dwa baseny kąpielowe. Obszerne miejsce piknikowe do
Waszej dyspozycji.
Po informacje telefonować do Stanisława i Zofii Pucek, 

właścicieli—lub pisać:
PINE DELL MOTEL

R. No. 1, Box 50, Wisconsin Dells, Wis. 53965 
 TEL.: (608 ) 254-7660

*************************************

WIELKI PIKNIK “RZESZOWIAKÓW” J
* - INAUGURACYJNY *
* Zespół Pieśni i Tańca i Teatr "Rzeszowiacy" *

Pod Kierownictwem Ks. Bpa. Bronisława Wojdyły *
* Serdecznie Zaprasza Całą Polonię Chicagoską i z Okolicy Na 46

| WIELKI INAUGURACYJNY PIKNIK t 
T Który Odbędzie Się 46
* W Niedzielę 30 Maja 1982 r. w Ogrodzie Woźniaka *
* 2530 BLUE ISLAND AVE. (Róg Western Ave. i 26 Ul.) *

Piknik Rozpoczyna Sezon Piknikowy *
$ Gra Wyśmienita ''Kapela z Polski" Tańce Rzeszowskie i Góralskie *
* Występy artystyczne Zespołu i Kapeli Rzeszowiacy o godz. 6-ej. Bufet, *
* polskie posiłki gorące i zimne, liczne rozgrywki z nagrodami, gry, *
46 zabawy dla dzieci. Dochód przeznaczony na Polskie Katolickie Centrum * 
46 Kultury im. Jana Pawła II w Chicago. *
* PO INFORMACJE TEL: 276-7171 *
*************************************

"Solidarity Express "

Dary Wartości Ponad $7 Milionów 
Odpłyną Do Polski 

Wspaniale Wyniki Specjalnej Zbiórki, 
Przeprowadzonej Przez K.P.A.

Chicago (K.P.A.) — We wtorek, 
11 maja, wyruszył z Chicago spe­
cjalny pociąg, “Solidarity Express”, 
który dostarczył do portu w Balti­
more żywność, lekarstwa i odzież 
wartości około $7 milionów. Stam­
tąd drogą morską transport wyruszył 
do Polski. Jest to największe przed­
sięwzięcie, jakie Kongres podjął w 

jeszcze dwa kontenery: jeden całko­
wicie wyładowany (ok. 35,000 fun­
tów) nasionami ogrodowymi (warzy­
wa), a drugi wypełniony żywnością 
i środkami higienicznymi.

Nasiona są darem Misji Francisz­
kańskiej z Cincinnati, OH i ich war­
tość jest oszacowana na $1 milion. 
Księża Franciszkanie i nieliczna Po­

Na zdjęciu ostatni kontener z 40,000 funtów żywności w mo­
mencie ładowania na wagon pociągu “Solidarity Express”. Na 
stacji kompanii kolejowej “Norfolk an Western” w Chicago.
ramach przekazywania pomocy na­
rodowi polskiemu i jest to jeden 
z najbardziej udanych programów, 
w którym wzięły udział tysiące osób 
od Kalifornii do Washington, D.C.

“Solidarity Express”, wyruszając 
z Chicago miał ładunek 12 konte­
nerów, w których mieściło się około 
500,000 funtów żywności i około 100,000 
funtów lekarstw i sprzętu lekarskiego, 
a ogólna wartość tego ładunku prze­
kraczała $1 milion.

“Solidarity Express” w drodze do 
portu Baltimore zatrzymał się w 
Detroit, Cleveland, Columbus, Ohio 
i Alexandria, Virginia i w każdym 
z tych punktów dodatkowe ładunki 
żywności i lekarstw zostały załado­
wane. Zanim “Solidarity Express” 
dotarł do portu, składał się z 20 
kontenerów, ponad miliona funtów 
żywności i lekarstw, a ogólna war­
tość wszystkich darów przekroczyła 
$7 milionów.

Przedsięwzięcie to byłoby niemożli­
we, gdyby nie wspaniałomyślność li­
nii kolejowych “Norfolk and West­
ern” i “Southern Railroad”, które 
ofiarowały specjalny pociąg i obsłu­
gę za darmo Kongresowi Polonii Ame­
rykańskiej na przeprowadzenie tej 
zbiórki. Kongres Polonii wyraża go­
rącą wdzięczność liniom kolejowym 
za bezinteresowną pomoc narodowi 
polskiemu.

Podziękowania należą się również 
firmie transportowej Dependable 
Parcel Service, której właścicielem 
jest Richard Marszałek, jak również 
personelowi tej firmy za pomoc w 
pakowaniu nadsyłanych darów i do­
starczenie kontenerów na stację ko­
lejową.

Podobne podziękowania Kongres 
przekazuje firmom Jones Truck Lines, 
Inc., Chicago, Allied Delivery Sys­
tems z Detroit i Lyons Transporta­
tion Lines z Erie, PA.
Olbrzymie Poparcie

Apel o żywność dla Polaków spot­
kał się z olbrzymim poparciem wśród 
społeczeństwa polskiego i amerykań­
skiego. Dary wpłynęły od ofiarodaw­
ców z Colorado, kościoła mormoń- 
skiego i katolickiego z Utah, z Kali- 
ronii, Indiania, od mieszkańców 
Albers, Ill. i okolic St. Louis.

Od Misji Salwatoriańskiej w New 
Holstein, Wis. wpłynęło 13,500 funtów 
sprzętu medycznego. Inna organiza­
cja charytatywna w Illinois podaro­
wała lekarstwa i sprzęt lekarski war­
tości $87,000, Diamed A Division of 
Illinois Tool .Works, Inc., również 
ofiarowała 94 paczek sprzętu lekar­
skiego.

Inne firmy, jak na przykład Oval­
tine Products, Inc., podarowało cały 
kontener, ponad 32,000 funtów owal- 
tiny dla dzieci w Polsce. Firma He­
lene Curtis Industries ofiarowała 200 
skrzyń szamponu do włosów, a skle­
py Butera Finer Foods ofiarowały 
100 skrzyń mleka w proszku.

W Detroit na pociąg “Solidarity 
Express” załadowane zostały dwa 
kontenery leków i sprzętu medycz­
nego o wartości $4 milionów. Jest 
to dar organizacji charytatywnej 
World Medical Relief, której preze­
sem jest Irene Auberlin. Detroit 
dodał również do pociągu dwa kon­
tenery żywności.

W Cleveland został załadowany do­
datkowy kontener z żywnością od mie­
szkańców Ohio i Pittsburgh, PA, a 
w Columbus, OH zostały dołączone 

lonia w Cincinnati pięknie się spi­
sała, wypełniając drugi kontener w 
tak krótkim czasie. “Solidarity Ex­
press” zabrał więcej darów w ży­
wności od mieszkańców Washington, 
D.C. i okolic, a w Baltimore dołą­
czył się jeszcze jeden kontener wy­
pełniony ponad 3,500 skrzyniami od­
żywek dla niemowląt. Project Hope, 
który blisko współpracuje z Bankiem 
Leków Kongresu Polonii, również do­
łączył do “Solidarity Express” le­
karstwa i sprzęt medyczny.
Prezes Mazewski

Alojzy Mazewski, prezes Kongresu 
Polonii Amerykańskiej, podczas ce­
remonii odjazdu pociągu “Solidarity 
Express” z Chicago, przekazał po­
dziękowania i wyrazy uznania wszy­
stkim indywidualnym osobom, orga­
nizacjom, duchowieństwu i firmom, 
które wzięły udział w tej wielkiej 
zbiórce. Osobne podziękowania nale­
żą się prezesom Wydziałów Stano­
wych Kongresu Polonii Amerykań­
skiej :

Roman Puciński z Illinois, Eugene 
Kaluzny z Wisconsin, Steve Tokarski 
z Indiana, Kazimierz Olejarczyk z 
Michigan, Józef Ptak z Ohio, John 
Radzymiński z zachodniej Pennsyl- 
vanii, Jan Miska z Washington, D.C. 
oraz prezesowi Oddziału w South 
Bend, Ind., Matthew Baran i wice­
prezesce na stan Indiana Stefanii 
Świątek.

Prezes Mazewski w szczególności 
podkreślił zasługi w zorganizowaniu 
pociągu “Solidarity Express” jMary 
Lenard z Washington, D.C., wicepre­
zeski i przewodniczącej Komitetu Po­
mocy Polsce w Wydziale Washington, 
D.C. oraz Magdy Ratajskiej z linii 
kolejowej “Norfolk and Western”, 
a byłej sekretarce Biura Kongresu 
Polonii w Washingtonie.

Wszystkie kontenery zostały zała­
dowane na statek Polskich Linii 
Oceanicznych M/S Starzyński, który 
ma wypłynąć z Baltimore 19 maja 
i przybyć do Polski pod koniec mie­
siąca.

Wszystkie dary zostaną przekazane 
na ręce Biskupa Domina do rozpro­
wadzenia przez Episkopat do najbar­
dziej potrzebujących rodzin i szpitali.

Wielki sukces pociągu “Solidarity 
Express” świadczy o tym, że Polo­
nia i społeczeństwo amerykańskie 
nadal pamiętają i solidaryzują się z 
narodem polskim.

!; SALA DO WYNAJĘCIA J 
I; na soboty i niedziele j!
1 ■ Dla 30-35 osób. Pogodna i czysta. ■1 
i1 Doskonała na shower parties i ze- • , 
• [ brania. Dobry parking. ] >
!j Pytać o Panią Wuczyński 
:■ 278-7317 •:

I ALBANY WOMEN'S 
MEDICAL CENTER 

SPECJALISTYCZNAJ OPIEKA ZDROWOTNA 
DLA KOBIET ORAZ 

ZABIEGI
I GINEKOLOGICZNE
J • Badania Krwi i Moczu Na Ciążę 
i • Porady Ciążowe
I • Lokalne Znieczulenie i Narkoza 
x • Zabiegi D&C
I • Chirurgia Kosmetyczna 

Koszty Zabiegów i Badań
■ Pokrywane Przez Ubezpieczenia
I DZWONIĄC W JĘZYKU POLSKIM 

PYTAĆ O P. HALINĘ
| 725-0200 • 5086 N. Elston

Od Wtorku do Soboty:
J 8 Rano-4 Po Poł.

11 u

lAnia z Avonleal
168 (Ciąg Dalszy)

Po skończonym podwieczorku panna Sara rzekła:
— Nie wiem, czy powinnam sprzedać ten półmisek. 

To stara sztuka, wart co najmniej dwadzieścia pięć do­
larów.

Diana lekko nadepnęła pod stołem nogę Ani, miało 
to oznaczać: „Nie zgódź się, odda i za dwadzieścia”.

Ale Ania nie dbała o to. Chodziło przecież o rzecz 
tak cenną. Natychmiast zgodziła się na dwadzieścia 
pięć, czego wynikiem było, iż panna Sara żałowała, że 
nie zażądała trzydziestu.

— No to zgoda. Pieniądze są mi teraz koniecznie po­
trzebne. Wiedzcie bowiem — tu panna Sara zadarła 
dumnie głowę, a rumieniec wystąpił na jej chude po­
liczki — że wychodzę za mąż za Ludwika Wallace’a. 
Dwadzieścia lat temu prosił o moję rękę. Kochałam go 
szczerze, lecz ojciec mój dał mu odkosza, bo był biedny. 
Nie należało się na to zgodzić, ale byłam nieśmiała i ba­
łam się ojca. Zresztą nie wiedziałam, że tak trudno 
o męża.

Gdy dziewczęta znalazły się daleko — Diana z lejca­
mi, Ania zaś z gorąco upragnionym półmiskiem w rę­
kach — zielona, odświeżona deszczem samotna droga 
rozbrzmiewała wesołymi wybuchami ich śmiechu.

— Jutro w mieście rozweselę ciotkę Józefinę opo­
wiadaniem tej niezwykłej historii. Była to dość ciężka 
próba. Na szczęście już minęła. Zdobyłam półmisek, 
a deszcz odświeżył roślinność.

— Nie jesteśmy jeszcze w domu — zauważyła Diana 
pesymistycznie — i nie wiadomo, co może się zdarzyć, 
zanim dojedziemy: ty przecież masz szczęście do przy­
gód, Aniu.

— Taki dar jest już wrodzony — odparła Ania po­
godnie. — Nabyć go ani pozbyć się go nie można.

iĄ jednak — powiedziała pewnego 

razu Ania — wydaje mi się, że nie te dni są najmilsze, 
kiedy spotyka nas coś nadzwyczajnego, lecz te, które 
przynoszą nam drobne, codzienne rozkosze i przesuwają 
się gładko jak perełki na naszyjniku.

Zycie na Zielonym Wzgórzu obfitowało w takie wła­
śnie dni. Niepowodzenia i przygody Ani, podobnie jak 
to bywa u każdego, nie zdarzały się wszystkie od razu, 
lecz pojawiały się od czasu do czasu, przeplatane dłu­
gimi okresami dni beztroskich, wypełnionych pracą 
i marzeniami, nauką i zabawą.

Takim to był właśnie jeden z ostatnich dni sierpnia. 
Przed południem Ania i Diana nawiozły rozpromienio*- * 
ne bliźnięta na przeciwległy brzeg stawu, gdzie pozwo­
liły im do woli brodzić w wodzie i zbierać wodorosty, 
podczas gdy wiatr wyśpiewywał stare pieśni, wyuczone 
w czasach, kiedy świat był jeszcze- młody.

Po południu Ania udała się w odwiedziny do Jasia 
Irvinga. Zastała go leżącego na trawie w sosnowym za­
gajniku, osłaniającym dom od północy. Był zatopiony 
w czytaniu czarodziejskich baśni, lecz na widok Ani ze­
rwał się radośnie.

— Jakże się cieszę, że pani przyszła! — zawołał ży­
wo. — Babuni nie ma w domu. Zostanie pani ze mną 
na podwieczorku, prawda? To tak przykro jeść same­
mu, przecież pani to rozumie. Miałem zamiar poprosić 
Marię, żeby ze mną zasiadła, chociaż obawiam się, że 
babcia byłaby z tego niezadowolona. A przy tym z Ma­
rią trudno rozmawiać. Zawsze się śmieje i powiada: 
„Nigdy w życiu nie widziałam takiego dziecka”. Nie 
lubię takiej rozmowy.

— Bardzo chętnie zostanę — zgodziła się Ania weso­
ło. — Czekałam tylko na zaprosiny. Od ostatniego pod­
wieczorku twojej babuni ślinka szła mi do ust na 
wspomnienie waszego pysznego, kruchego ciasta.

Jaś spoważniał.
— Gdyby to zależało ode mnie — rzekł stając przed 

Anią z rękami w kieszeniach i nagłą troską na ślicznej 
twarzyczce — poczęstowałbym panią natychmiast. Ale, 
niestety, zależy to od Marii. Słyszałem, jak babunia, 
wychodząc, zapowiedziała jej, by nie dawała kruchego 
ciasta, bo to ciężko strawne dla dzieci. Ale jeśli przy- 
rzeknę, że nie zjem ani ździebełka, może Maria zgodzi 
się ukroić dla pani kawałek. Miejmy nadzieję, że wszy­
stko będzie jak najlepiej.

— Tak, miejmy nadzieję — zgodziła się Ania, której 
ten optymizm w zupełności odpowiadał. — Jeśli jednak 
Maria okaże się nieubłagana, nie martw się tym, ko­
chanie.

— A czy to pani doprawdy nie sprawi przykrości? — 
spytał Jaś z niepokojem.

— Na pewno nie, drogie dziecko.
— Nie będę się więc martwił — rzekł Jaś wzdycha­

jąc z ulgą — tym bardziej że przypuszczam, iż Maria 
usłucha głosu rozsądku. Wie ona, co prawda, z doświad­
czenia, że rozkazy babuni trzeba wypełniać. Babunia 
jest bardzo dobra, ale wszyscy muszą robić to, co ona 
każę. Dziś rano była ze mnie bardzo zadowolona, bo 
udało mi się zjeść całą porcję owsianki. Dużo trudu 
mnie to kosztowało, ale wreszcie zwyciężyłem. Toteż 
babunia powiedziała, że wyrosnę jeszcze na człowieka. 
Ale muszę panią zapytać o coś bardzo ważnego. Czy 
pani odpowie mi szczerze?

—- Postaram się — przyrzekła Ania.
— Czy pani myśli, że mi brak piątej klepki? — za­

pytał Jaś takim tonem, jak gdyby całe jego życie za­
leżało od jej odpowiedzi.

— Jasiu, co znowu?! — zawołała Ania zdumiona. — 
Kto wmawia ci takie głupstwa?

— Maria to mówiła... Nie wiedziała, że ją słyszę. 
Wczoraj wieczorem była u niej Weronika od państwa 
Sloane.

(Ciąg dalszy nastąpi)

T
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53 Sejm Zjednoczenia Polskiego 
Rzymsko-Katolickiego

Odbędzie Się 22-26 Sierpnia w Cleveland, Ohio

53 Krajowy Sejm Zjednoczenia Polskiego Rzymsko-Katolickiego w Ame­
ryce odbędzie się w Stouffer’s Inn on the Square w Cleveland, Ohio w dniach 
od 22 do 26 sierpnia 1982 r.

Wstępne przygotowania były przedmiotem zebrania, w którym wzięli 
udział (od lewej), ks. Kanonik Antoni D. Iwuć, Naczelny Kapelan Zjednoczenia, 
proboszcz par. św. Józefa w Central Falls, R.I.; ks. Biskup Anthony M. 
Pilla, Ordynariusz Diecezji Cleveland; i Franciszek A. Rutkowski z Cleve­
land, wiceprezes Zjednoczenia i przewodniczący komitetu przygotowującego 
Sejm.

Sejm zostanie poprzedzony Mszą Koncelebrowaną w niedzielę, 22 sierpnia 
o 10:30 rano, w katedrze św. Jana Ewangelisty. Głównym celebrantem będzie 
Arcybiskup Edmund W. Szoka z Detroit, który także wygłosi homilię.

Skarbnica Kultury Polskiej

Doktorat 
Honoris Causa 

Dla Lecha Wałęsy
Lech Wałęsa, przywódca NSZZ 

“Solidarność”, otrzymał jeszcze je­
den stopień naukowy, tym razem 
doktorat honoris causa z dziedziny 
nauk humanistycznych przyznany mu 
przez kolegium Mac Murray, które 
znajduje się w Jacksonville, Illinois.

Pomimo usilnych starań władz ko­
legialnych o to, aby Lech Wałęsa 
mógł osobiście odebrać wyróżnienie, 
jak wiadomo, nie udało się sprowa­
dzić uwięzionego Lecha.

Dyplom doktorski odbierze w imie­
niu przywódcy polskiego związku za­
wodowego redaktor naczelny “Dzien­
nika Związkowego” — Jan Krawiec.

Wręczenie dyplomu nastąpi w cza­
sie uroczystości zakończenia roku 
akademickiego na tej uczelni, w naj­
bliższą niedzielę, 23 maja, o godz. 
2 po poi.

Zebranie 
Polsko-Amerykańskiej 

Rady Emerytów
Zebranie odbędzie się w środę, 19 

maja. Zarząd wraz z Komitetem Go­
spodarczym prosi wszystkich człon­
ków o punktualne przybycie na godz.

objaśnieniami polsko-angielskimi bę­
dą wyświetlone w piątek o godz. 5:30, 
a w sobotę o godz. 2, 4 i 6. Prelegen­
tami są dr Zofia Werchun z Wright 
College i mgr Krystyna Hussar z 
PUNO. Ostatnie wyświetlenie (w so­
botę o godz. 6) jest przeznaczone 
głównie dla publiczności angloję­
zycznej. Warto więc przyprowadzić 
amerykańskich przyjaciół.

Wystawą Jasnogórską zapoczątko­
wujemy obchód wielkiej rocznicy na­
szego narodu, którym Polonia chi- 
cagoska uczci 600-lecie Jasnej Góry 
i obrazu Madonny Jasnogórskiej. Już 
w najbliższą niedzielę, 23 maja, bez­
pośrednio po uroczystej Mszy św. o 
godz. 9:30 w kościele św. Jacka, kon­
celebrowanej pod przewodnictwem 
ks. bpa A. Abramowicza w licznej 
asyście — odbędzie się w Audytorium 
Jackowa o godz. 11 Poranek Jasno­
górski z prelekcją prowincjała księ- 
ży-misjonarzy Chrystusowców z Pol­
ski, ks. Wł. Gowina i z bogatym pro­
gramem artystycznym (chór “Mo­
niuszko”, Stefan Wicik oraz duet recy­
tatorski Barbary Denys i Ryszarda 
Krzyżanowskiego).

Organizatorzy imprez jubileuszo­
wych z tutejszego Instytutu Dmow­
skiego serdecznie zapraszają na 
obchód tej niecodziennej rocznicy

1:00 po poł.
Zbieramy się jak zwykle w głównej 

sali Copernicus Senior Citizen Center 
przy Milwaukee Ave. Proszę przy­
nieść z sobą opłaconą kartę człon­
kowską za rok 1982.

Bezpłatne bilety na obiad po Mszy 
św., która odprawiona będzie w ko­
ściele Matki Boskiej Anielskiej, przy 
Wood i Cortland, w środę — 26 maja 
o godz. 11:30 rano, będą wydawane 
tylko członkom którzy opłacili składki 
za rok 1982.

Wiceprezeska Helena Wajda będzie 
przyjmowała opłaty członkowskie na 
zebraniu 19 maja.

Komunikat
Placówki 14 SWAP

Ponieważ w dniu święta Wieńcze­
nia Grobów, 30 maja, odbywać się 
będzie Krajowy Walny Zjazd SWAP-u, 
uroczystości przy pomniku na Par­
celi Weterańskiej cmentarza Zmar­
twychwstania Pańskiego odbędą się 
o tydzień wcześniej, to jest dnia 23 
maja — w niedzielę, o godz. 11:30 
przed południem, a o godz. 2:00 po 
poł. w Domu własnym odbędzie się 
posiedzenie miesięczne Placówki 14.

Obecność na cmentarzu i na posie­
dzeniu jest bardzo pożądana, a nawet 
obowiązkowa.

Adam Kaczyński — sekr. PI. 14

Dwudniowa Wystawa Jasnogórska z Przeźroczami
Pod tym tytułem można zobaczyć 

i usłyszeć, co każdemu Polakowi wy­
pada wiedzieć o duchowej stolicy na­
rodu — w najbliższy piątek i sobotę, 
21 i 22 maja, w sali bankietowej 
Centrum Jana Pawła II (przy 1309 N. 
Ashland). Odbędzie się tam 2-dniowa 
wystawa obrazująca skarby kultury 
i pamiątki związane z Jasną Górą, 
Obok albumów, fotografii i przedmio­
tów artystycznych, wystawionych 
przez bibliotekę i archiwum Instytutu 
Dmowskiego, zawartość wystawy 
wzbogacają gabloty Polsko-Amery­
kańskiego Towarzystwa Numizma­
tycznego i Polskiego Związku Fila­
telistów “Polonus” — z medalami, 
medalionami, ryngrafami, znaczkami 
i innymi eksponatami tyczącymi 
Jasnej Góry.

Wystawa będzie otwarta w piątek, 
21 maja, w godz. 5 — 7 i w sobotę 
w godz. 12 — 7. Wstęp wolny dla 
wszystkich.

W czasie wystawy będą kilkakrot­
nie wyświetlane kolorowe przeźrocza 
o Jasnej Górze, jej Cudownym Obra­
zie i wspaniałych zabytkach oraz 
pamiątkach nagromadzonych przez 
wieki w klasztorze. Jasna Góra jest 
dziś, po sześciu wiekach istnienia, 
trzecią w Polsce największą ich skarb­
nicą narodową oraz kompleksem za- 
bytków architektury. Przeźrocza z

CAŁE JPn
KURCZAKI ZIJV 
(Whole Chickens) Ft.

KOTLETY
WIEPRZOWE OOP
Krojone z Brzegu

(Pork Chops) Ft.

stek 069
0D ŻEBER /U3
(Rib Steak) ■■■ Ft.

WĄTRÓBKA
WOŁOWA / 1|V
(Beef Liver) ■ Ft.

CANADA DRY/i/ift
Ginger Ale
,ub 8/16-Uncj. Plus
Root Beer Butelek Dep

Hills Bros.

KAWA 049
ROZPUSZCZALNA "w
(Instant Coffee) stoik

Country Delight

sok QQc
Pomarańczowy O O
(Orange Juice) vz-Gai.pojemnik

Hawthorn Mellody

TWAROŻEK / UV
(Cottage Cheese)

RED LABEL

MARGARYNA | UU
(Margarine) 3 KoSidza |

Jeno’s .

pizza QQC
rarai wSŁ 99’ I”4U”il

SMIRNOFF Jiqq
WÓDKA Zlay

% Litra i«

Czerwone

ZIEMNIAKI I Jy
(Red Potatoes) 10-Funt. Worek

SAŁATA Q 10-Uncj. -4 00
(Lettuce) £ Główki 1

Christian Bros.

WINIAK JV*
(Brandy) % Litra

Złociste

BANANY „ |UU
(Bananas)  za

INTERNATIONAL FOODS INC.
MÓWIMY PO POLSKU

4724 N. KEDZIE 3417 W. DIVERSEY
478-8643 384-0959

2140 N. WESTERN 4404 W. FULLERTON
278-4070 486-6277

Data Wyprzedaży: Od 18 do 23 Maja
Wyprzedaż Warzyw i Mięsa Kończy Się 22 Maja, o Godz. 5:00 P.M.

Kronika z Kantowa
Wniebowstąpienie Pańskie

Przypominamy wiernym, że święto 
Wniebowstąpienia Pańskiego, które 
przypada w dniu 20 maja, zobowią­
zuje do wspólnej modlitwy. Msze św. 
na Kantowie odprawione będą: w 
środę o godz. 6:30 wieczorem i w 
czwartek o godz. 8 i 10 rano oraz 
o 12 w południe.
Udany “Fan Fair”

Parafialny “Fan Fair”, który odbył 
się w dniach 14-16 maja b.r., zgro­
madził liczne grono parafian, z któ­
rego dochód przeznaczony jest na 
potrzeby tut. Parafii. W tygodniku 
parafialnym ogłosimy listę nazwisk 
osób, które wylosowały nagrody. Za 
uczestnictwo w festiwalu parafial­
nym serdecznie dziękujemy parafia­
nom i przyjaciołom Kantowa.
Niech Odpoczywają w Pokoju

W ostatnich dniach odbyły się po­
grzeby zasłużonych parafian — śp. 
Mae Mandelke i śp. Bessie Cieśla. 
Niechaj Bóg przyjmie ich do swojego. 
Królestwa.

Apel Poległych
Zgodnie z ustaloną tradycją tego­

roczny Apel Poległych odbędzie się 
w dniu 31 maja 1982 roku o godzinie 
11:30 przed południem, przy pomniku 
Żołnierza Polskiego, na cmentarzu 
Maryhill, Chicago.
• Organizacje żołnierskie i Harcer- 
two proszone są o przygotowanie 
trzech nazwisk poległych i trzech na­
zwisk zmarłych kolegów ze swoich 
jednostek, do odczytania na Apelu, 
jak również o przybycie na Apel ze 
sztandarami. Zbiórka delegacji i 
pocztów sztandarowych koło pomnika 
o godz. 11:00 rano.

Jak corocznie w uroczystości we­
źmie udział Harcerstwo Obwodu Chi­
cago z werblami i przy zapalaniu 
zniczów.

Przed pominkiem zostanie złożony 
wieniec.

Wszyscy Koledzy Kombatanci i We­
terani oraz cala Polonia proszeni są 
o liczny udział w Apelu.

Za Komitet Organizacyjny
J. A. Lubecki — 

Prezes Stow. Żołn.
1-szej Dywizji Pane.

Zebranie Oddz. Gdańsk 
Ligi Morskiej

Zebranie Oddz. Gdańsk, nr. 50 Ligi 
Morskiej, odbędzie się w środę, 19 
maja, o godz. 7:30 wiecz. w sali 
Rainbow Gardens, 1425 W. 51 ul.

Po zebraniu poczęstunek dla Matek. 
H. Pukała — prezes 
S. Wierkus — sekr.

Polska Opieka 
Społeczna Oddz. I

Zawiadamiamy wszystkie członki­
nie, że posiedzenie odbędzie się w 
środę, 19 maja, o godz. 11:30 przed 
południem w sali parafialnej kościoła 

Świętego Jacka przy ul. 3636 West 
Wolfram, dzięki uprzejmości księdza 
proboszcza Mariana Gienko, C.R.

Prosimy wszystkie Panie o liczne 
przybycie, bo oprócz załatwienia waż­
nych spraw, uczcimy Mamusie w 
“Dniu Matki”.

Przypominamy, że organizujemy 
wycieczkę do klasztoru misyjnego 
Ojców Saletynów w Twin Lakes, Wis. 
Na razie planujemy pojechać do klasz­
toru 23 czerwca. Szczegóły podamy 
na posiedzeniu i później w komunika­
tach prasowych.

Ks. Marian Kaleta — kapelan, Emi­
lia Leszczyńska — prezeska, Fr. 
Obrochta — sekr. i J. Sobieraj — 
koresp.

“Zabawa Taneczna” 
Spadochroniarzy

Związek Spadochroniarzy Polskich 
urządza.wielką “Zabawę wiosenną,” 
w sobotę, 22 maja, w sali Plac. 90 
SWAP, przy 6005 W. Irving Park 
Rd. Początek zabawy o godz. 8 wie­
czorem. Do tańca grać będzie orkie­
stra “Kujawiak.” Dochód przezna­
czony na cele społeczne.

Józef Pasternak — prezes

Zabawa Taneczna 
Klubu Dołęga

Klub Dołęga serdecznie zaprasza 
na “Zabawę taneczną,” jaka odbędzie 
się w sobotę, 22 maja, w sali kościoła 
św. Stanisława B. i M., przy 2318 N. 
Lorel Ave.

Początek zabawy o godz. 8 wieczo­
rem. Do tańca grać będzie orkiestra 
“Happy Quartet,” bilety po $5 od oso­
by.

Całkowity dochód przeznaczony jest 
na budowę kaplicy w Dołędze w Pol­
sce.-

Władysław Sowa — prezes, Stefan 
Szafraniec — przew.

Supt. Richard Brzęczek 
Odznaczony Przez Szpital Nazaretanek

Już dzisiaj w hotelu Conrad Hilton odbędzie się tradycyjny doroczny 
bankiet urządzany przez Szpital Nazaretanek, na którym zostanie wyróż­
niony specjalną nagrodą: “1982 Recognition Award”, superintendent chica- 
goskiej policji Richard Brzęczek.

Na zdjęciu od lewej: siostra Stella Louise, dyrektorka szpitala, znany 
kierownik programu radiowego stacji WGN Wally Phillips, komentatorka 
telewizyjna Lee Phillip z kanału 2 TV, oraz supt. Richard Brzęczek.

Z Życia Organizacyjnego Z.N.P.

Gmina 139 ZNP
Zawiadamiamy naszych delegatów i 

delegatki, że zebranie miesięczne i 
ostatnie przed wakacjami, odbędzie 
się w czwartek, dnia 27 maja b.r., 
o godz. 7:30 wieczorem, w sali par. 
św. Pankracego, 2940 West 40-ta ulica.

Ze względu na ważność zebrania, 
podczas którego odbędzie się małe 
przyjęcie i obchód “Dnia Matek i 
Ojców”, uprasza się delegatów o licz­
ne, obowiązkowe i punktualne przy­
bycie.

Genowefa Wesołowska — 
prezeska i komisarka 

Jan Podkowski — sekr. prot.

Zabawa Towarzyska 
Gminy 3 ZNP

Zarząd Gminy 3 ZNP serdecznie 
zaprasza na “Zabawę towarzyską”, 
która odbędzie się w czwartek, 27 
maja b.r. w sali E. Moskala, 5639 N. 
Milwaukee Ave., o godz. 7:30 wiecz.

Serdecznie zapraszamy naszych 
przyjaciół i sympatyków do licznego 
udziału w zabawie. Obiecujemy miłe 
spędzenie wieczoru, wiele atrakcyj­
nych fantów, oraz smaczne ciastka 
przy wyśmienitej kawie.

Piotr Marud — prezes 
Wanda Węglarz — sekr. 

' u I II ■ MT *
Zebranie Miesięczne 
K.P.A. Wydz. Illinois

Przypominamy wszystkim delega­
tom i członkom Wydziału Stanowego 
Kongresu Polonii Amerykańskiej, że 
miesięczne zebranie Wydziału odbę­
dzie się w środę, 19 maja, w salach 
Koła SPK Nr 31, przy 3242 N. Pułaski 
Rd. Zebranie rozpocznie się punktual­
nie o godz. 7 wiecźorem. Prosimy 
o liczne przybycie.

aid. Roman Puciński — prezes.

Poszukuje Rodziny
Statko Janina, 62 — 100 Wągrowiec, 

ul. Walki Młodych 11, woj. Piła 
(poste restante), poszukuje swojego 
wujka lub jego rodziny. Wujek na­
zywa się Szklar Maciej, urodzony we 
wsi Dolina Zarzeczna, gmina Różanka 
Pacowska, woj. Nowogródzkie (daw­
niej polskie tereny, obecnie należące 
do Rosji). Wyjechał do Detroit około 
1921 roku. Prawdopodobnie z Detroit 
nigdy się nie wyprowadził. Jeśli ktoś 
zna adres Szklar Macieja lub jego 
dzieci, proszony jest o napisanie na 
adres p. Statko Janiny.

Zebranie i Święto Matek 
w Gminie 120 ZNP

We wtorek, 25 maja, o godz. 7:30 
wiecz. w sali Moskala, 5639 N. Mil­
waukee Ave., odbędzie się ostatnie 
przed wakacjami miesięczne zebra­
nie Gminy 120 ZNP.

Poza sprawami bieżącymi na tym 
zebraniu będą szerzej omówione za­
gadnienia rozwoju i będą wręczone 
nagrody kontestu werbunkowego na­
szej Gminy, który kończy się właśnie 
w maju.

Po zebraniu odbędzie się część to­
warzyska, poświęcona uczczeniu Ma­
tek. Z tej okazji będzie podana kawa
1 ciasto.

Z uwagi na dłuższą przerwę waka­
cyjną w zebraniach Gminy, prosimy 
o jak najliczniejszą i punktualną obec­
ność na tym zebraniu. Musimy bowiem 
załatwić nie tylko sprawy bieżące i 
rozwojowe, ale także w licznym gro­
nie okazać cześć Matkom.

Spotkania towarzyskie, szczególnie 
te, które pomagają pielęgnować tra­
dycje narodowe, zbliżają ludzi i za­
cieśniają więzy polskiej wspólnoty. 
A tę wspólnotę udawało się dotych­
czas w naszej Gminie utrzymać.

Prosimy więc o obecność, bo na­
stępne zebranie miesięczne odbędzie 
się dopiero po wakacjach 28 września.

B. Parafinczuk — prezes 
E. Tragarz — sekr. prot.

Tow. Wierność
Grupa 2927 ZNP

Tow. Wierność, Grupa 2927 ZNP 
odbędzie swoje miesięczne posiedze­
nie w środę, 19 maja, o godz. 7 wie­
czorem, w sali Cornell Park, przy 
51-ej i Wood.

Zarząd prosi członkinie i członków 
o liczne przybycie. Mamy wiele waż­
nych spraw do załatwienia.

Melania Winiecka — prezeska, 
Marie Pawlikowska — sekr.

Posiedzenie
Tow. Rat. Szczurowa

Posiedzenie Towarzystwa Ratunko­
wego Szczurowa odbędzie się w nad­
chodzącą niedzielę, 23 maja, o godz.
2 po poł. w sali Plac. 90 SWAP, przy 
6005 W. Irving Park Rd.

Prosimy wszystkich o liczne przy­
bycie, ponieważ mamy wiele ważnych 
spraw do załatwienia.

Stanisław Nowak — prezes 
Józef Małek — sekr. prot

PAMIĘTAJ —
SZYBCIEJ PRZEZ AL-RAD!
Biuro Międzynarodowej Spedycji Lotniczej AL-RAD INTERNATIONAL 
INC., uprzejmie informuje wszystkich swoich klientów, że wysyłka 
następnego transportu paczek do Polski —nadanych w naszych biurach, 
zaplanowana jest na dzień 22-go maja 82, lot numer AR 65. Ostatecznym 
terminem przyjmowania przesyłek na wyżej wymieniony lot jest dzień 
21 maja (piątek, godz. 8-ma wieczorem. UWAGA: AL-RAD nie jest 
związany z jakimkolwiek polskim biurem podróży.

PRZYJEDZIEMY DO WASZEGO DOMU
po Wasze paczki (w Chicago i Okolicy)

BEZ ŻADNYCH DODATKOWYCH KOSZTÓW! 
AL RAD International Inc.

ADRES GŁÓWNEGO BIURA 
5625 N. PEARL STREET 
ROSEMONT, ILLINOIS 60018 
TELEFONY
(312) 678-3355

ADRES FILII
4756 W. BELMONT AVE. 
CHICAGO, ILLINOIS 60641 
TELEFON Z POZA STANU 
ILLINOIS WOLNY OD
OPŁATY (TOLL FREE) 
1-800—323-1588
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WARUNKI PRENUMERATY
WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 

W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE
Codzienne

i Weekendowe
Tylko 

Weekendowe Wydanie
Rocznie (lyr.) $40.00 Rocznie (lyr.) $15.00
Półrocz. (6mos.) 22.00 Póirocz. (6mos.) 9.00
Kwartał. (3 mos.) 13.00 Kwartał. (3 mos.) 6.00
Miesięcz. (Imo.) 7.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedyńczy 
Numer Codzienny (Single Daily Copy).. .35?

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne

i Weekendowe
Rocznie (lyr.) $60.00
Półrocz. (6mos.) 45.00
Kwartał. (3mos.) 20.00

Tylko 
Weekendowe Wydanie 

Rocznie (lyr.) $18.00 
Półrocz. (6mos.) 14.00 
Kwartał. (3mos.) 8.00

W Kioskach (Newsstands)—Pojedyńczy 
Numer Weekendowy (Single Weekend Copy).. .50?

Odpowiedź
Odpowiedź prez. Breżniewa, dyktatora Impe­

rium Rosyjsko Sowieckiego, na ofertę rokowań 
w sprawie ograniczenia zbrojeń nuklearnych, 
złożoną przez prez. Reagana, jest jednym wię­
cej 'przykładem typowego dla władców Rosji 
od Iwana Groźnego przekręcania faktów i 
strojenia się w szaty świętoszka, który pra­
gnie pokoju i dobra, ale źli sąsiedzi nie po­
zwalają mu uszczęśliwić ludzkości.

W propozycji prezydenta Reagana zmniej­
szenia głowic nuklearnych o jedną trzecią 
Breżniew dopatruje się “jednostronności” zmie­
rzającej do utrzymania przewagi Stanów Zjed­
noczonych nad “pokój miłującą” (Afganistan, 
Polska i inne kraje są tego dowodem) Rosją 
Sowiecką, zapewniając, że nie ma zamiaru 
umieszczać na zachód od Uralu nowych rakiet 
skierowanych przeciw Europie.

Hipokryzja tego oświadczenia stanie się oczy­
wista, gdy przypomnimy sobie, że dzięki 300 
rakietom SS-20 wycelowanym w obiekty w 
Europie Zachodniej Rosja Sowiecka ma znaczną 
przewagę nad NATO i może szantażować euro­
pejskich sprzymierzeńców Stanów Zjednoczo­
nych groźbą zniszczenia ich miast. Dla osią­
gnięcia równowagi, Stany Zjednoczone uzyska­
ły zgodę od sprzymierzeńców w Europie, na 
umieszczenie na ich terenach rakiet Pershing 
n. Instalacja wyrzutni ma się rozpocząć w 1983 
r. Rosja Sowiecka rozpętała wściekłą kampanię 

-Ąo-r- ’’ inocipffneła za wszystkie sznur-
< Zjednoczonych, by nie 

dopuścić do umieszczenia rakiet Pershing II

Breżniewa
w Europie.

Breżniew proponuje natychmiastowe “za­
mrożenie” produkcji głowic nuklearnych, by 
utrzymać przewagę sowiecką w Europie. Pro­
gram zbrojeń przedłożony Kongresowi przez 
prezydenta Reagana jest reakcją na zbrojenia 
sowieckie i na uzyskanie przez Rosję prze­
wagi na wielu odcinkach, m. in. rakiet o 
średnim zasięgu SS-20 skierowanych na cele 
w Europie Zachodniej. Oświadczenie Breżnie­
wa przypomina złodzieja wołającego “trzymaj 
złodzieja!” Mając przewagę nad Europą Zacho­
dnią proponuje on natychmiastowe “zamro­
żenie produkcji broni nuklearnej, oskarżając 
równocześnie Stany Zjednoczone o “jednostron­
ność” i dążenie do utrzymania przewagi nad 
Rosją, której nie posiadają.

Tyrada Breżniewa ma charakter wyraźnie 
propagandowy. Nie jest skierowana do Białego 
Domu lecz do naiwnych duchownych różnych 
wyznań, lewicowych polityków i intelektua­
listów w tak zwanych “ruchach pokojowych” 
na Zachodzie, by podjęli nowe wysiłki wymu­
szenia na prez. Reaganie rezygnacji z progra­
mu dozbrojenia Stanów Zjednoczonych i umiesz­
czenia rakiet Pershing II w Europie. Jest to 
propaganda szyta bardzo grubymi nićmi, mimo 
to nabierają się na nią setki tysięcy ludzi na 
Zachodzie. Źle to świadczy o ich zdrowiu 
umysłowym. Pokój za wszelką cenę prowadzi 
nieuchronnie do zniewolenia ludzkości przez 
zbrodniczy komunizm i rozszerzenia Archipe­
lagu Gułag na cały Glob.

Billy Graham w Moskwie
Ewangelista Billy Graham w swojej karierze 

życiowej potrafił, z korzyścią dla swoich inte­
resów finansowych, łączyć ewangeliczne wska­
zania z kampaniami zbiórkowymi, wybrał się 
ostatnio do Moskwy na zorganizowaną tam 
międzynarodową konferencję, dotyczącą zwal­
czania broni atomowych.

Organizatorami konferencji byli duchowni 
prawosławni, a więc ludzie całkowicie uzależ­
nieni w tego typu działalności od dyrektyw 
władz państwowych. Można też przyjąć bez 
popełnienia błędu w ocenie, że konferencja 
została zaplanowana dla przeprowadzenia pro­
pagandowych zamierzeń Kremla w związku z 
aktualną obecnie sprawą ograniczenia zbrojeń 
atomowych. Konferencja została wykorzystana 
przez Sowiety jako platforma do ataków na 
amerykańską politykę w sprawie zbrojeń ato­
mowych.

Amerykańscy uczestnicy konferencji nie 
ulegli jednak sowieckim zamierzeniom propa­
gandowym. Niektórzy, jak luterański biskup 
David Preus z Minneapolis, wyraźnie wypo­
wiedzieli się przeciw manipulowaniu uczestni­
kami i nastrojami konferencji. Natomiast Billy 
Graham zaskoczył swoimi opiniami, — gdyż 
mówił szkodliwe bzdury na temat sytuacji w 
Sowietach oraz nastawieniu władz do zagad­
nień religijnych. Zacytujemy niektóre wypo­
wiedzi tego biznesisty religijnego:

“Jest tu znacznie więcej wolności niż zda­
wało się w Stanach Zjednoczonych, ponieważ 
setki, tysiące kościołów są otwarte. W Wielkiej 
Brytanii mają kościół państwowy. Tutaj . . . 
kościół jest wolnym kościołem” ...

Gdy policja aresztowała jedną z kobiet za 
demonstrowanie przeciw osadzaniu wierzących 
w więzieniach, Billy Graham zauważył: “My 
w Stanach Zjednoczonych aresztujemy ludzi, 
jeśli złapiemy ludzi dopuszczających się czynów, 
które są złe”. Osobliwa to analogia i osobliwy

to przywódca religijny, który bezmyślnie po­
równuje prześladowania religijne w Sowietach 
z amerykańskimi aresztowaniami naruszają­
cych prawa.

Billy Graham przebywał w Sowietach tylko 
sześć dni. Silą rzeczy więc nie miał wiele 
czasu na dokładne zapoznanie się ze stanem 
faktycznym w zakresie zwalczania religii przez 
sowieckie czynniki państwowe oraz prześlado­
wania ludzi wierzących. Toteż jego rozmowy 
z przedstawicielami prasy ujawniały zaska­
kujący brak rozeznania:

“Oczywiście są różnice między religią, jaka 
jest tutaj praktykowana, a powiedzmy religią 
w Stanach Zjednoczonych. Ale nie znaczy to, 
że tutaj wolność religijna nie istnieje” ...

Ilustracją dla tej zaskakującej opinii może 
być fakt, że Graham odwiedził “Szóstkę z Sy­
berii” (grupa religijna t.zw. zielonoświątkow­
ców), którzy schronili się w amerykańskiej 
ambasadzie przed prześladowaniami ze strony 
tajnej policji. I musi zdumiewać, że Billy Gra­
ham pouczał, w swoim kazaniu do baptystów, 
aby wydajnie pracowali oraz “słuchali władz”. 
Naiwniak, cynik czy też spryciarz w operacjach 
religijnych, Billy Graham, nie chciał mówić 
z dziennikarzami na temat tych źyjących w 
piwnicy ambasady ludzi, jak też oczywiście 
nie krytykował władz, które nie dają im ze­
zwoleń na emigrację do Stanów Zjednoczonych. 
Toteż Graham nie ujawnił treści rozmowy z 
tymi “zielonoświątkowcami”, jak też powie­
dział jedynie, że modlił się z nimi oraz dys­
kutował biblię.

Wypowiedzi Grahama w Moskwie spotkały 
się z surową krytyką ze strony tych religij­
nych środowisk, które mają prawidłowe roze­
znanie sytuacji w Sowietach, jak też wiedzą, że 
państwo sowieckie nadal prześladuje ludzi wie­
rzących. Nie wybieli Moskwy babtyski kaz­
nodzieja.

Bronie Chemiczne
W uniwersytecie Princeton odbyła się dys­

kusja na temat nowego zagrożenia dla świata, 
jakim są bronie chemiczne. Przedstawiciel De­
partamentu Stanu oświadczył w czasie debat, 
że jeśli nie zatrzyma się obecnie rozwoju tych 
broni, zostaną one przyjęte powszechnie.

A sprawa nie jest bynajmniej czysto teore­
tyczna. Gary B. Crocker z Departamentu Stanu 
ujwanił, że jego biuro otrzymywało już od 
1975 r. informacje i raporty o broniach 
chemicznych, będących w posiadaniu Sowietów 
oraz używaniu ich w operacjach na terenie 
Kambodży, Laosu i Afganistanu. “Sowiety mają 
te bronie, wyprodukowały je i dostarczyły na 
teren Wietnamu, jak też używają je same na 
lerenie Afganistanu” — powiedział Crocker 
otwarcie, co — z racji jego urzędowego sta­
nowiska — nadaje wagę jego wypowiedzi. Ale 
nie wysunął on sugestii, aby podejmować za­
biegi o kredyty na rzecz rozbudowy broni, 
chemicznych w Stanach Zjednoczonych. “Nikt 
” n<»c nip egna nieniedzv na wojnę chemiczna

Podejmujemy starania o pozbycie się broni 
chemicznych” — oświadczył przedstawiciel De­
partamentu Stanu.

W dyskusji na omawiany tu temat uczestni­
czyli liczni przedstawiciele administracji rzą­
dowej, lekarze, naukowcy i dziennikarze, któ­
rzy interesowali się wydarzeniami na terenach 
azjatyckich, na których ustalono stosowanie 
broni chemicznych przez Sowiety czy też przez 
ich azjatyckich satelitów.

Znamienne jest, że debatom przysłuchiwał 
się wojskowy doradca chińskiej misji dyplo­
matycznej w ONZ, Shi Jinkun, który nawet 
zabrał głos i wyraził zaniepokojenie stosowa­
niem przez Sowiety broni chemicznych. Chiń­
czyk powiedział:

“Mamy ten sam problem jak rząd Stanów 
Zjednoczonych. Nie mamy silnych dowodów. 
Gdziekolwiek są silne dowody, Sowiety wciąż 
mają sposoby dla zaprzeczenia. To jest przy­
czyna, że nadal mogą używać broni chemicznych 
w Afganistanie. Kambodży i Laosie”.

M/
PISZĄ:

Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji. 

Podwójna Moralność
NOWY DZIENNIK - Wojna brytyj- 

sko-argentyńska Wyspy Falklandzkie 
początkowo robiła wrażenie wojny 
operetkowej. Kiedy jednak straciło w 
niej życie kilkuset ludzi, sprawa na­
brała znaczenia o skali międzynarodo­
wej. Trzeba wierzyć, że mediacje w 
ONZ albo poza nią przerwą rozlew 
krwi.

Nie można jednak oprzeć się wra­
żeniu, że stoimy wobec smutnego wi­
dowiska podwójnej moralności. O za­
sadę suwerenności nad łańcuchem 
skalistych wysepek, leżących na 
krańcu globu, toczy się autentyczna 
wojna. Świat podzielił się ponownie 
na zwolenników demokracji i dykta­
tury. Los 1,800 mieszkańców wysp 
obchodzi wszystkich. Ale jednocześnie 
los 36 milionów Polaków i suweren­
ność narodu polskiego we własnym 
kraju nie budzi już emocji. Znale­
ziono wszystkie argumenty, aby nie 
dotykać sytuacji europejskiej, usta­
lonej w Jałcie i potwierdzonej w Hel­
sinkach.

Najbardziej jaskrawym dowodem 
dwulicowości są sankcje przeciw Ar­
gentynie, jakie kraje Wspólnego 
Rynku ogłosiły z błyskawiczną szyb­
kością.

Z Polską było inaczej. Od wprowa­
dzenia stanu wojennego upłynęły 
trzy miesiące, zanim kraje EEC 
zdołały opracować nieprzekonywują­
cą listę restrykcji importowych w 
stosunku do ZSRR. Fakt, że na liście 
zakazanego importu z Sowietów zna­
lazł się kawior, wskazuje, że do sank­
cji w sprawie Polski podejście nie było 
dostatecznie poważne. Albo raczej, że 
zagrała podwójna moralność.
Dziesięć państw zachodnioeuropej­
skich nie bało się ogłosić sankcji 
wobec niewielkiego i odległego na­
pastnika, jakim jest Argentyna. Za­
brakło jednak takej odwagi w sto­
sunku do najeżonej rakietami Rosji 
sowieckiej, kiedy napadła ona na 
Afganistan i kiedy reżyserowała roz­
prawienie się Jaruzelskiego z “Soli­
darnością”.

Widocznie zachodnioeuropejska 
“dziesiątka” przywiązuje większe zna­
czenie do suwerenności i losu Wysp 
Falklandzkich aniżeli do niepodległo­
ści Polski i praw jej obywateli. Jaka 
jest ich motywacja? Strach przed 
18 tysiącami czołgów i rakietami 
SS-20, wymierzonymi w zachodnio­
europejskie stolice? Czy też większą 
rolę odegrała obawa przerwania do­
chodowego handlu z Rosją sowiecką?

Zachodnioeuropejska opinia pu­
bliczna poprzez środki masowego 
przekazu rozumie, że zarzut dwuli­
cowości jest nie do odparcia. Dlatego 
szuka usprawiedliwień.

A więc, że pełne sankcje wobec 
ZSRR stanowiłyby krok ku konfron­
tacji, której nikt sobie nie życzy. Da­
lej — że doprowadzenie stosunków 
handlowych i dyplomatycznych mię­
dzy Wschodem a Zachodem do stanu 
zerowego uniemożliwiłoby rokowania 
nad sprawami pierwszorzędnej wagi, 
jak rozbrojenie.

Wreszcie, że Sowiety i Polska są 
związane z Zachodem Układem z 
Helsinek, który pogwałciły. A zatem 
stosunki z nimi należy utrzymywać 
na takim poziomie, aby można było 
w przyszłości domagać się wykona­
nia układu. Akt Końcowy zakazuje 
nie tylko uciekania się do użycia siły, 
ale nawet grożenia jej użyciem. W wy­
padku Polski pogwałcenie umowy hel­
sińskiej jest oczywiste. Zachodnio­
europejska “dziesiątka” utrzymuje 
więc, że jej postawa dyktowana jest 
nie tylko realizmem, ale również 
szerszym spojrzeniem w przyszłość.

Argumentacji tej nie można przy­
jąć. Sowiety mogą cofnąć się tylko 
przed stanowczością. W wypadku Pol­
ski w grę wchodzą stawki bez po­
równania większe aniżeli w argentyń­
skiej agresji na Falklandy.

Jeśli wobec obu problemów stosuje 
się odwróconą miarę — nic dziwnego, 
że Europa zachodnia staje przed 
oskarżeniem o dwulicowość i podwój­
ną moralność. Dotychczas taktyka 
taka była monopolem Sowietów i ich 
komunistycznych satelitów. Teraz 
staje się udziałem Europy zachodniej.

Myśl
Zrozumieć szczęście, to jakby zrozu­

mieć, że grunt na którym stoisz, nie 
może być szerszy od dwóch stóp, które 
go pokrywają.

(Kafka)

Wojciech Wasiutyński

Artykuł Czterech
Na łamach prestiżowego miesięcz­

nika “Foreign Affairs” cztery znane 
postacie ogłosiły wspólny artykuł, 
propatujący zasadniczą zmianę stra­
tegii amerykańskiej w Europie.

Z tych czterech, jeden — George 
Kennan, był autorem koncepcji “po­
wstrzymywania” komunizmu (za­
miast dawniejszej “odpychania”), 
jeden — Gerard Smith, był głównym 
negocjatorem Nixona do rozbrojenia 
nuklearnego, a dwóch : Robert Mc­
Namara, b. minister obrony i Mc- 
George Bundy, byli za rządów Ken- 
nedy’ego i Johnsona strategami 
tzw. elastycznej reakcji w razie woj­
ny w Europie.

Elastyczna reakcja polega na tym, 
że jak Rosjanie wejdą słabymi siła­
mi, to im przeciwstawimy nasze siły 
konwencjonalne, a jak siłami prze­
ważającymi, to użyjemy broni nu­
klearnych. Na tej zasadzie stoi, lub- 
chwieje się całe NATO.
Podważony Sojusz

Czterej panowie powiadają w “Fo­
reign Affairs”, że ta zasada jest nie 
do utrzymania. Po drugiej wojnie 
światowej, tłumaczą, Rosja miała 
całkowitą przewagę armii lądowej 
w Europie, a Ameryka zrazu mono­
pol, potem całkowitą przewagę broni 
atomowych.

Państwa Europy zachodniej zgro­
madziły się pod amerykańskim para­
solem atomowym, bezpieczne, że Ros­
janie nie zaryzykują uderzenia. Gdy­
by zaryzykowali, Amerykanie ude­
rzyliby w nich nuklearnie bez obawy 
odwetu sowieckiego na swoim tery­
torium.

Ten stan już nie istnieje. Sowiety 
wyrównały z grubsza amerykańskie 
bronie nuklearne, co znaczy, że ame­
rykańskie uderzenie nuklearne w 
Europie pociągałoby bezpośrednie ry­
zyko zniszczenia Ameryki. Stąd po­
wstały w Europie “agonizujące” 
wątpliwości, czy Ameryka rzeczywi­
ście uderzyłaby atomowo w obronie 
sojuszników.

Nie było jeszcze w historii — 
twierdzą autorzy artykułu, takiego 
przymierza jak NATO, gdzie jedni 
sojusznicy zawierzyliby całkiem swój 
byt drugiemu, a tamten podjął się 
ich obrony, ryzykując swój byt.

Zdaniem tych krytyków trzeba 
Przymierze Atlantyckie uzwyczajnić. 
Ameryka powinna oświadczyć za wzo­
rem sowieckim, że nigdy pierwsza 
nie użyje broni nuklearnych. To zwię­
kszy zaufanie do niej w Europie 
i odrodzi sojusz.

Ale pod warunkiem. Pod warun­
kiem mianowicie wyrównania sił 
konwencjonalnych zachodnich ze 
wschodnimi. Czterej panowie oblicza­
ją, że jest to możliwe, choć nie są 
pewni, czy starczy woli.

Ta Szara Piechota?
Odpowiedział im z miejsca sekre­

tarz stanu Alexander Haig, że taka 
zmiana strategii wymagałaby przy­
wrócenia powszechnej służby wojsko­
wej w Ameryce i w latach przej­
ściowych prowadzenia gospodarki ty­
pu wojennego. McBundy twierdzi, że 
można by to zrobić mniejszym ko­
sztem.

Mam w tej sprawie pewien po­
mysł. Tłumy młodych ludzi latają 
po Europie z transparentami, set­
ki tysięcy protestują przeciw broni 
nuklearnej. Należy ich wszystkich 
zaprosić na cztery lata do koszar. 
Wtedy będzie można mówić o wy­
rzeczeniu się przez Amerykę prawa 
do pierwszego uderzenia nuklearne­
go.

Mówiąc serio, mam wątpliwość, 
czy powrót do milionów piechurów 
i korpusów pancernych jest możliwy. 
Rosja ma wielką armię lądową, dla­
tego, że jest zacofana. Cały rozwój 
cywilizacji w ostatnim wieku idzie 
w przeciwnym kierunku.

Wyeliminowaliśmy już niemal mię­
śnie ludzkie z produkcji, eliminuje­
my pamięć. Przedszkolaki, które 
jeszcze nie uczą się czytać, umieją 
operować komputerem. Jeden tech­
nik posługuje się siłą tysięcy i dzie­
siątków tysięcy robotników. Jest więc 
logiczne, może nawet nieuniknione, 
że wojna staje się w coraz wyższym 
stopniu wojną aparatów.

Przyszłość należy nie do piechoty, 
ale do kombinacji lasera z Columbią, 
pocisku krążącego ze środkami pa­
raliżującymi, oraz innych systemów 
których nie znamy, które jeszcze mo­
że nie istnieją.

Nadzieja ludzkości w tym, że mó­
zgi zachodnie mają lepsze warunki 
rozwoju, jest ich więcej i mają lepsze 
środki naukowe i techniczne niż cha­
nat moskiewski. Nadzieja jest także 
w tym, że Rosjanie z tej wyższości 
zdają sobie sprawę, choć mają prawo 
uważać się za mądrzejszych, a ra­
czej chytrzejszych politycznie.
Biedna Europa

Biedna Europa zachodnia nie ma 
wyjścia. Jeżeliby zlikwidowała NATO 
i ogłosiła' się Wielkim Suomi, to tym 
samym ustawiłaby się w roli przy­
szłego pola bitwy, na którym Rosja­
nie i Amerykanie mogliby się niszczyć, 
nie narażając na zniweczenie włas­
nych krajów. Jeżeliby chciała pozo­
stać w sojuszu, ale zrzec się pa­
rasola atomowego, to musialaby swój 
standard ściągnąć niemal do pozio­
mu sowieckiego i wszystko wydawać 
na obronę. Pozostaje jej tylko mod­
lić się, żeby Ameryka odzyskała peł­
ną przewagę w najnowszych bro­
niach.

(Dziennik Polski, Londyn)

Neohitlerowcy i Hunta 
Przeciwko ‘Solidarności’

Od marca 1981 r. szereg organiza­
cji żydowskich na zachodzie zaczęło 
otrzymywać porcje antysemickich 
ulotek, wysyłanych pocztą z Polski. 
Na większości kopert był datownik 
Gdańska, na innych Lublina i War­
szawy. Niekiedy były to po prostu 
pocztówki z antyżydowskimi karyka­
turami w stylu Streichera. Teksty 
były po polsku i po angielsku.

Jednym z odbiorców było Centrum 
Dokumentacji Żydowskiej inż Szymo­
na Wiesenthala w Wiedniu. Wszczęte 
przez Wiesenthala dochodzenia dopro­
wadziły do rewelacyjnego odkrycia. 
Okazało się, że ulotki drukowane są 
nie w Polsce lecz w Szwecji. Jak 
twierdzi Wiesenthal akcją kieruje neo- 
hitlerowiec Ditlieb Felderer uro­
dzony w 1942 r. w Insbruku a zamiesz­
kały obecnie w Taby pod Sztokhol­
mem. Felderer nie ogranicza się do 
ulotek w języku polskim. Posługując 
się różnymi nazwiskami nadawców 
rozpowszechnia broszury pod tytuła­
mi: “Wiadomości Arabskie”, Infor­
macje żydowskie”, “Biuletyn Bada­
czy Piśma świętego itd. W grudniu ub. 
r. adresaci otrzymali publikacje t.zw. 
Instytutu Rewizji Historii w Torrance, 
w Kalifornii. Instytut, związany z ko­
łami neohitlerowskimi wydaj e per­
iodyk, w którym usiłuje wykazać, że 
zbrodnie niemieckie w czasie ub. woj­
ny, komory gazowe, obozy koncentra­
cyjne są wymysłem propagandy ży­
dowskiej.

Biuletym Centrum Dokumentacji 
Żydowskiej zwraca uwagę na ścisłą 
zbieżność akcji neo-hitlerowców, któ­
rzy usiłują zdyskredytować ‘Solidar­
ność’ w oczach zachodu jako organi­
zację rzekomo antysemicką z iden­
tyczną i równoległą akcją reżymu a 
zwłaszcza Stefana Olszowskiego, któ­

ry patronuje antysemickiej organiza­
cji ‘Grunwald’. Inicjatorzy tej akcji 
spodziewają się, że rozsyłanie druko­
wanych w Szwecji ulotek antysemi­
ckich właśnie z Gdańska skieruje po­
dejrzenia przeciwko ‘Solidarności’. 
Wiesenthal zwraca uwagę, że poczta 
wysyłana z Polski podlega rygory­
stycznej cenzurze, i że wszelkie prze­
syłki kierowane do Centrum są przej­
mowane i nie dochodzą do adresata. 
Dywersyjna literatura, produkowana 
w Szwecji musi być więc wysyłana z 
Gdańska za zgodą cenzury i tych, 
którzy nią keirują. Urząd cenzury 
podlega obecnie Olszowskiemu.

Na krótko przed pogromem 13 
grudnia, Lech Wałęsa zwołał spec­
jalną konferencję prasową, na której 
kategorycznie zaprzeczył zarzutom 
rzekomego antysemityzmu “Solidar­
ności” podrzucanym przez władze 
korespondentom zachodnim w Polsce. 
Ostatnio rzecznik hunty — Wiesław 
Górnicki — w wywiadzie z jugosło­
wiańskim dwutygodnikiem ‘Start’ 
wystąpił z twierdzeniem, że ‘ekstre­
miści’ z Solidarności usiłowali przed 
13 grudnia wskrzesić ‘uśpiony’ anty­
semityzm polski.

Wiesenthal zwrócił się z ostrzeże­
niem do żydowskich organizacji, by 
nie dały się wziąć na lep dywersyj­
nym manewrom odwracającym uwa­
gę od rzeczywistych instygatorów an­
tysemityzmu i ich celów politycznych. 
Skierował również pismo do ambasa­
dy szwedzkiej przekazując jej zebrany 
materiał dowodowy.

Działalność Ditlieba Felderera, 
który jest członkiem Instytutu Rewizji 
Historii w Torrance i jego współpraca 
ze Stefanem Olszowskim rzuca inte­
resujące światło na antypolską poli-

(Dokończenie na str. 5-ej)
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WISŁA - SAN JUAN 4:1 
W MECZU MAJOR DIVISION 
W meczach Major Division zanoto­

wano ub. niedzieli 16 maja następu­
jące wyniki: Winged Bull — Tanners 
2:1, Liths — L.E.D. 2:0, Chicago Stars 
— Mayas 2:1, Wisła — San Juan 4:1, 
Croatans — Adria 0:0.

* * ♦
Ponieważ w meczu Wisły przeciw­

nik składa się z graczy południowo­
amerykańskich, a tego dnia był upal 
przeto obawiano się o wynik meczu. 
W istocie w pierwszych 30 min. me­
czu utrzymywał się wynik bezbram- 
kowy. W tym czasie bramkarz Wisły 
W. Tofilo interweniował brawurowo 
dwukrotnie, chroniąc Wisłę przed 
utratą bramek. W 40 min. dokładne 
dośrodkowanie M. Skoka — wykoń­
czył R. Kozłowski, jr. strzałem w 
dolny róg bramki. Wisła prowadzi 
1:0. W chwilę później zespół polski 
zdobył drugiego gola, ale sędzia go 
nie uznał. Tuż przed przerwą J. Mrow­
ca podwyższył na 2:0. Ale San Juan 
był groźny w dalszym ciągu, wyka­
zując, iż “też” umieją grać dobrą 
piłkę, a technicznie nie ustępowali 
zespołowi polskiemu. Ich szybkość 
często zaskakiwała obronę Wisły, 
ale zwyciężyła rutyna Wisły.

* ♦ *
W składzie Wisły ujrzano nowe 

“twarze”, P. Galązkowski i M. Kraw­
czyk oraz G. Grygoruk, zastępując 
kolegów kontuzjowanych i tych na 
wakacjach. I to z powodzeniem. W 
końcowej fazie meczu Wisła zagrała 
w tym samym składzie, jak na po­
czątku meczu i znowu ci sami gra­
cze — R. Kozłowski jr. i J. Mrowca 
zdobyli po jednej bramce. Przy stanie 
4:0 dla Wisły, San Juan wypadem 
przez zaskoczenie zdobył honorową 
bramkę na którą w przekroju meczu 
na pewno zasłużyli. A może i na 
więcej, gdyby nie dobra obrona Wisły 
i W. Tofilo w bramce. Szczególnie 
ruchliwym graczem na pomocy był 
T. Michaliszyn (trener drużyny). Wi­
sła grała w składzie: W. Tofilo (bram­
ka), J. Rosół, A. Lipiński, kpt., Z. 
Kostrzewiński, T. Michaliszyn, M. Cy­
bulski, J. Mrowca, R. Kozłowski, M. 
Skok, P. Galązkowski, M. Krawczyk,
G. Grygoruk, J. Haas (bramkarz). 
Drużyną kierował Bogdan Lewan­
dowski. Organizacja techniczna: B. 
Leszka, H. Czaplak, K. Lach, T. Sidor,
H. Florczak.

♦ * ♦
W meczu rezerw Wisła — San Juan 
podopieczni T. Sidora pokonali prze­
ciwnika w identycznym stosunku co 
pierwsza drużyna 4:1 (1:1), utrzymu­
jąc renomę groźnej drużyny wśród 
rezerw. Mimo upału, obie drużyny 
zagrały na “piątkę”.

♦ * *
W niedzielę, 23 maja w Major Di­

vision odbędą się następujące mecze: 
San Juan — Winged Bull, Liths — 
Croatan; Tanners — Wisła w Winne- 
mac Park, rezerwy o 1-ej, Major Di­
vision o 3-ej; L.E.D. — Mayas; Roos­
ters — Chicago Stars; oraz Maroons 
— Adria.

W niedzielę, 23 maja — juniorzy 
Wisły zbiórka przy klubie o 8:30 rano, 
mecz z Maroons.

• » »
Niedzielę, 16 maja w meczu pucha­

rowym Maroons — St Louis 1:, w 
rzutach karnych.

• * * 
METROPOLITAN 
SOCCER LEAGUE 

Eagles — Fortuna 1:0
Green-White — Real F.C. 2:0
Royal Wawel — Willmette 2:1
Slovaks — Lions 3:0
Vikings — Fichte-Rams 3:1

• * *

BŁ YSKA WICA - WA WEL 3:2
W derbach polonijnych drużyn z po­

łudniowej strony miasta lepszą oka­
zała się Błyskawica, która w dniu 
Święta Matki wystąpiła przeciwko 
Royal Wawel w następującym skła­
dzie: J. Duda (R. Gajewski) — R. 
Szukiełowicz, W. Waszczyk, P. Szyd­
łowski, A. Tomczyk — J. Sznajder, 
T. Cieślak, P. Gawron — P. Wiśniew­
ski, A. Statowski, A. Deptuch. Trener: 
D. Adamiak.

Pierwszą bramkę zdobyła Błyska­
wica w 17 min. powracający do formy 
A. Statowski przytomnie wykorzystał 
minięcie się z piłką bramkarza Wa­
welu — L. Adamczyka i wpakował 
ją dó siatki. W 27 min. J. Sznajder 
podwyższył na 2:0 po idealnym po­
daniu A. Deptucha. W minutę póź­
niej bramkostrzelny Byrdak zdoby­
wa kontaktową bramkę dla Wawelu. 
W 35 min. Błyskawica powtórnie uzy­
skuje dwubramkową przewagę. Silnie 
bity z ok. 20 m wolny trafia w samo 
okienko bramki. Wykonawcą wolnego 
był R. Szukiełowicz i wygląda na to 
że zaczvna no mału notwierdzać swo­

je predyspozycje. Na minutę przed 
zakończeniem pierwszej połowy—A. 
Deptuch uzyskuje dla Wawelu ponow­
nie kontaktową bramkę.

W przedmeczu rezerw Royal Wawel 
z łatwością pokonuje Błyskawię 3:0. — 
Krzysztof Hejna.

♦ ♦ ♦
EKSTRAKLASA PIŁKARSKA 

W POLSCE
XXVI kolejka rozgrywek ekstrakla­

sy piłkarskiej w Polsce przyniosła 
następujące wyniki: Lech Poznań 
przegrał ze Stalą Mielec 0:1. Była to 
czwarta z kolei porażka drużyny poz­
nańskiej. Pogoń Szczecin doznała wy­
sokiej porażki, przegrywając z Widze­
wem Łódź 1:4; Bałtyk Gdynia wygrał 
z Motorem Lublin 3:0; Szombierki 
Bytom wygrały z Górnikiem Zabrze 
2:0; Śląsk Wrocław pokonał zagro­
żony spadkiem Ruch Chorzów 2:0; 
Gwardia Warszawa zremisowała z 
Arką Gdynia 1:1; Łks Łódź przegrał 
z Wisłą Kraków 0:2.

Liderem tabeli jest nadal Śląsk 
Wrocław z 37 pkt., następne miejsca 
zajmują: Widzew — 34, Legia i Stal
— po 30, Pogoń — 28, Górnik — 27, 
Gwardia — 26, Lech — 25, Wisła i 
Zagłębie po 24, Szombierki, Bałtyk 
i ŁKS po 23, Ruch i Arka po 19, 
Motor 18 pkt.

♦ * *.
ZA LEGŁE MECZE LIGO WE

Rozegrane zostały w Polsce trzy 
zalegle mecze I ligi piłkarskiej z 23 
kolejki spotkań. Wyniki były następu­
jące: Górnik Zabrze przegrał z Za­
głębiem Sosnowiec 0:2; Stal Mielec, 
znajdująca się ostatnio w doskonałej 
formie wygrała z Bałtykiem Gdynia 
5:2; Gwardia Warszawa pokonała Po­
goń Szczecin 2:1.

Tabela: liderem jest nadal Śląsk 
37 pkt., Widzew 34, Stal , która po 
tym zwycięstwie wysunęła się na trze­
cie miejsce — 32 pkt.; Legia 30, 
Gwardia i Pogoń po 28; Górnik — 
27; Zagłębie — 26, Lech — 25; Wisła
— 24; Szombierki, ŁKS i Bałtyk po 
23. Ruch i Arka po 19, Motor 18 pkt.

* ♦ ♦
ZA GŁĘBIE SOSNO WIEC 

HOKEJOWYM 
MISTRZEM POLSKI

Ostatnio zakończyły się rozgrywki 
I ligi hokeja na lodzie. Tytuł mist­
rzowski zdobyło Zagłębie Sosnowiec, 
wicemistrzem zostało Podhale Nowy 
Targ, a trzecia lokata przypadła Na­
przodowi Janów. Pierwszą ligę opusz­
cza Cracovia. Do ekstraklasy awan­
sował zespól Stoczniowca Gdańsk.

Ostatnia kolejka spotkań wprowa­
dziła dwie zmiany w tabeli — ale 
najważniejsze rozstrzygnięcia zapa­
dły już wcześniej. O jedną pozycję 
awansowały zespoły GKS Katowice 
i Baildon Katowice.

♦ ♦ ♦
W ostatniej rundzie uzyskano nastę­

pujące wyniki: Polonia Bytom — Za­
głębie Sosnowiec 4:5 (1:1, 1:4, 2:0), 
Podhale Nowy Targ — Budowlani Byd­
goszcz 7:2 (1:0, 0:2, 6:0). Baildon 
Katowice - ŁKS 6:2 (3:0, 3:0, 0:2), 
Tychy — Naprzód Janów 4:7 (2:2, 
2:2, 0:3), Cracovia — GKS Katowice 
3:7 (0:2,2:2,1:3).

♦ ♦ ♦ 
TABELA

1. Zagłębie 63: 9 237— 88
2. Podhale 54:18 222—102
3. Naprzód 51:21 172-104
4. Polonia 39:33 138—129
5. ŁKS 33:39 111-154
6. Katowice 29:43 121—138
7. Tychy 28:44 167—192
8. Baildon 26:46 135—211
9. Budowlani 25:47 171—153

10. Cracovia 12:60
* * *

103—252

WE!RA TH ER POGODZIŁ 
FAWORYTÓW

Najlepsi alepejczycy startowali w 
piątek w Kitzbuehel w biegu zjazdo­
wym zaliczanym do Pucharu Świata. 
Zwyciężył 23-letni Austriak Harti 
Weirather. Poprzedniego wieczoru 
Weirather miał wypadek samochodo­
wy, w którym nie odniósł żadnych 
obrażeń. Pokonał on najszybciej 
trasę długości 3510 m przy różnicy 
wzniesień 860 m (przeciętna szybkość 
107,82 km/godz.). Dwa następne 
miejsca zajęli Kanadyjczycy Steve 
Podborski i Ken Read.

1. Harti Weirather (Austria) — 
1:57,20.

2. Steve Podborski (Kanada) — 
1:57,89.

3. Ken Read (Kanada) — 1:57,97.
4. Erwin Resch (Austria) — 1:58,06.
5. Toni Buergler (Szwajcaria) — 
1:58,13.6. Peter Mueller (Szwajcaria) 
— 1:58,27. 7. Gustav Oehrli (Szwaj­
caria) — 1:58,29. 8. Helmut Hoef- 
lehner (Austria) — 1:58,43. 9. Walerij 
Cyganów (ZSRR) —1:58,62.10. Franz 
Heinzer (Szwajcaria) — 1:58,63. 
11. Franz Klammer (Austria) — 
1:58,87

w

ROYAL INN

warto zastanowić się szczególnie nad 
tym, jak niektóre przyrzeczenia zo­
stały spełnione.

Drugą część możnaby opatrzyć pod­
tytułem: “Czego partia nie chciała” 
— stanowi ona niewybredny atak na 
politykę przedwojennego rządu, zwa­
nego potocznie Sanacją. Ta właśnie 
część deklaracji PPR sprzed 39-ciu 
lat jest wręcz rewelacyjna, zawiera 
bowiem — w formie opisu sytuacji 
pod rządami rzekomo faszystowskie­
go reżymu przedwojennego — liczne 
sformułowania określające ze zdu­
miewającą dokładnością stan rzeczy 
w Polsce Roku Pańskiego 1982.

Pozwolenie Na Budowę
Południowe przedmieście West­

haven zgodziło się na udzielenie po­
zwolenia na budowanie kontrower­
syjnego kompleksu budynków (174 
mieszkania) i na przetrzymanie tego 
pozwolenia przez sędziego z Sądu 
Okręgowego, dopóki budowniczy nie 
otrzyma $7 milionowej pożyczki na 
budowę. Początkowo społeczeństwo 
Westhaven — liczące 2,700 mieszkań­
ców — nie zgadzało się na budowę 
tego kompleksu budynków.

Kongr. Derwiński 
Na Przystanku 

“Solidarity Express” 
Washington (Inf. wł.) — Kongr. Ed 

Derwiński (R.-D1.), członek izbowego 
Komitetu Spraw Zagranicznych, prze­
wodniczył uroczystościom, jakie od­
były się w Washingtonie w związku 
z przyjazdem pociągu “Solidarność,” 
wiozącego żywność i lekarstwa dla 
narodu polskiego.

“Solidarity Express” przed odjaz­
dem do Baltimore, gdzie jego zawar­
tość zostanie przeładowana na frach­
towce Polskich Linii Oceanicznych, 
po raz ostatni zatrzymał się w Alex- 
andrii, Virginia. Podczas uroczystości 
kongr. Derwiński powiedział: “Ko­
munizm jest ekonomicznie, politycz­
nie i duchowo zbankrutowany. Fakt 
ten obserwujemy obecnie w Polsce, 
na błędach reżimów Europy Wscho­
dniej a głównie w samym ZSRR.”

Od pewnego czasu trwa na wszys­
tkich szczeblach PZPR dyskusja nad 
deklaracją programową, zatytułowa­
ną: “O co walczymy, dokąd zmierza­
my”.

Dowiadujemy się, m. in. z urzędo­
wych środków przekazu, że dyskusja 
nad tym dokumentem ma niekiedy 
bardzo kontrowersyjny przebieg.

Trudnio się temu dziwić. Po przeszło 
trzech, dziesięcioleciach u władzy, 
partia ideologicznie i politycznie zban­
krutowała, stoi w obliczu ruiny włas­
nego dzieła, a jej perspektywy na 
przyszłość nigdy nie były tak nie­
pewne jak dzisiaj.

W roku 1943-cim poprzedniczka 
obecnej partii, PPR, wydała dwie 
deklaracje p.t. “O co walczymy”. 
Pierwsza, bardzo krótka, jest dato­
wana 1-go marca, druga, obszerna, 
opatrzona podtytułem “Deklaracja 
programowa PPR”, nosi datę listopad 
1943.

Nawiązując teraz do tamego tytułu 
chciano pewnie dać do zrozumienia, 
że partia wraca jakgdyby do pionier­
skich czasów, kiedy w latach trwają­
cej wojny z najeźdźcą hitlerowskim 
planowano powojenną odbudowę go­
spodarczą i przebudowę społeczną 
kraju. Chciano zasygnalizować, że 
oto raz jeszcze kończy się okres groźny 
i burzliwy, a zaczyna konstruktywna, 
radosna przyszłość.

Dziś Polska jest znów w stanie woj­
ny i komuniści znów przygotowują 
deklarację programową, podsumo­
wującą ich zamiary na przyszłość. 
Jeśli sięgnęli do wzoru z przed 39 
lat, to sięgnijmy do tego tekstu, by 
zobaczyć jakim posługują się źródłem 
inspiracji.

Lektura deklaracji programowej 
PPR z listopada 43-ego r. jest niesły­
chanie pouczająca. Dokument ten 
można podzielić na dwie części: 
pierwszą nazwijny “co partia obiecy­
wała”. Jest to część programowa i

przystąpiono do zabierania chłopom 
ziemi w ramach przymusowej kolek­
tywizacji, bez konsultowania ich 
przedstawicieli.

Nie mniejszym pustosłowiem oka­
zuje się w tym samym tekście obiet­
nica “likwidacji głodu mieszkaniowe­
go”.

Wiemy przecież, że niektórzy oby­
watele muszą czekać na mieszkanie 
aż 20 lat, często więc dłużej niż w la­
tach kiedy kraj dźwigał się z trudem 
ze zniszczeń wojennych.

Z niedowierzaniem czyta się takie 
oto zdanie: “.. .klasa robotnicza i 
masy pracujące dążyć będą do przej­
ścia do ustroju socjalistycznego, by 
raz na zawsze położyć kres wyzysko­
wi człowieka przez człowieka ... by 
stworzyć nową erę w życiu narodu — 
erę wolności i dobrobytu”.

Przypomina się tu stary dowcip, że 
kapitalizm, to wyzysk człowieka przez 
człowieka, socjalizm natomiast to 
dokładnie odwrotnie.

(Dokończenie jutro)

Zacznijmy od części programowej 
deklaracji PPR z listopada 43-ego r. 
zatytułowanej “O co walczymy”. 
Także w tej części znajdujemy różne 
zwroty, posiadające dziś wielką ak­
tualność.

Już we wstępie do deklaracji uderza 
takie zdanie: “.. .Polska nie może 
być prywatnym folwarkiem pasożyt­
niczej, wstecznej i reakcyjnej wars­
twy. ..”. Nasuwa się tu automatycz­
nie myśl o właścicielach Polski Ludo­

wej, potępionych publicznie w okresie 
“Solidarności” i odnowy.

Nieco dalej czytamy jedną z klu­
czowych obietnic tego programu: 
“Ster władzy... przejść musi w ręce 
przedstawicieli najszerszych warstw 
narodu, reprezentujących interesy 
robotników, chłopów i inteligencji”.

Po trzydziestu kilku latach rządząca 
partia wciąż nie ma żadnego mandatu 
społecznego, a jednym z głównych 
haseł jej działania jest konieczność 
uzyskania zaufania ze strony społe­
czeństwa.

Ponieważ Polska jest dziś w stanie 
wojny, warto zacytować jeszcze jedno 
zdanie, mające wydźwięk bardzo ak­
tualny, a mianowicie zapowiedź, 
że:...”. masy ludowe raz na zawsze 
wykreślą z metod swojej polityki czyn­
nik wojny, jako czynnik wsteczny i 
niszczycielski..

Chyba żadna wojna nie może być 
bardziej wsteczna niż wojna wypowie­
dziana własnemu społeczeństwu.

Przejdźmy teraz do podsumowania 
celów, do jakich PPR zmierzała. Jak 
czytamy w deklaracji, walczyła ona 
“o Polskę demokratyczną... o Polskę 
wolności i swobody dla ludu. . . o Pol­
skę, która zabezpieczy swym obywa­
telom pracę i chleb... o Polskę będą­
cą matką i ojczyzną dla ludu pracy, a 
nie dla wąskiej i zgniłej moralnie 
warstewki sytych i uprzywilejowa­
nych próżniaków. ..”.

W ciągu 39-ciu lat od tej deklara­
cji, demokrację i wolność spotkał w 
Polsce smutny los. Prawu do pracy 
towarzyszy bezceremonialne stoso­
wanie metody “Berufsverbot”: po 
chleb — nawet nie koniecznie w prze­
nośni — trzeba stać w ogonku. Gdy 
zaś chodzi o “wąską i zgniłą moral­
nie warstewkę sytych i uprzywilejo­
wanych próżniaków”, nasuwa się po­
nura refleksja: niezamierzone, ale 
prorocze<słowa!

Niemniej przygnębiający jest bilans 
realizacji niektórych zasadniczych 
punktów deklaracji programowej 
PPR z listopada 43-ego roku: “Wszy­
stkie organy władzy — czytamy tam 
— .. .zostaną wyłonione w kraju 
zgodnie z wolą większości narodu 
polskiego...”. Dalej — “Walczymy o 
pełną niepodległość i suwerenność 
państwa polskiego...”. Następnie: 
“Rząd... wprowadza natychmiast 
pełną swobodę słowa, druku, zgroma­
dzeń i stowarzyszeń oraz wyznań re­
ligijnych.”

Istotnie, zasady te zostały zapisane 
później w Konstytucji PRL, ale są to 
słowa, które pozostają po dziś dzień 
bez pokrycia. A cóż sądzić o zapowie­
dzi, że “Rząd... rozdziela ziemię 
między chłopów i robotników rolnych 
w porozumieniu z ich przedstawicie­
lami” jeśli sobie przypomnimy, że w 
kilka lat po tej uroczystej deklaracji 

Oskarżeni 
o Prześladowania

Do sądu wpłynęła skarga przeciw 
trzem młodzieńcom, pochodzącym z 
północnych przedmieść, oskarżonym 
o wysyłanie anonimowych listów, te- ■ 
legramów itp. do właściciela Weiss 
Tire Co w Kenilworth, Victora Weiss. 
Młodzi ci ludzie rozpętali akcję anty­
żydowską przeciw Weiss, który jest 
pochodzenia żydowskiego. Weiss stra­
cił członków sojej rodziny w czasie 
inwazji niemieckiej na Litwę w cza­
sie II wojny światowej. Oskarżeni 
są: 18-letni Adam P. Schellenberg, 
18-letni Daniel C. Kissinger i 18-let­
ni Thomas L. Kartel.

2956 N. Milwaukee Ave. 
Chicago, IL 60618

(Budynek Park National Bank 
Milwaukee, róg Central Pk.

— 1 Piętro)

:: ADWOKAT
Mówiący 
Po Polsku 

MAREK JASZCZUK

Godna Uznania Oferta
Świeżo powstały skład obuwia dam­

skiego p,. n. “LADY FOOT SHOES”, 
9098 Golf Road, Des Plaines — (6 blo­
ków na zachód od Golf Mill Shopping 
Center) — ogłasza, że od każdej sprze­
danej pary obuwia, przeznaczy $1.00 
na rzecz “Charitable Foundation” 
Kongresu Polonii Amerykańskiej.

Oferta ta jest ważna za okaza­
niem kopii Dziennika Związkowego 
z tą notatką — aż do 30 czerwca b.r.

Wszystkie style i kolory po zniżonej 
cenie: $13.90. (R.M.)

Neohitlerowcy i Hunta 
Przeciwko 

‘Solidarności’ 
(Ciąg dalszy ze str. 4-ej) 

tykę rewizjonistów niemieckich, któ­
rych trzon stanowią starzy hitlerowcy 
albo ich młodzi sympatycy. Ten prze­
dziwny sojusz jest przypomnieniem, 
że mamy wciąż nie jednego ale dwóch 
wrogów. Wprawdzie neohitlerowcy 
stanowią dziś w Niemczech małą 
mniejszość i byłoby absurdem ob­
ciążać odpowiedzialnością za ich 
działalność całe niemieckie społe­
czeństwo. Tym niemniej takie pla­
cówki jak Instytut w Torrance wspie­
rane są przez obfite środki w posiada­
niu organizacji rewizjonistycznych. 
Fundusze te używane są także w celu 
infiltrowania Polonii. Często jednostki 
i grupy występujące z pozycji rzeko­
mo skrajnie antykomunistycznych 
używane są jako narzędzie atakowa­
nia Polaków i ‘Solidarności’ oraz tych 
jednostek, grup i instytucji, które — 
jak paryska ‘Kultura’ czy Radio Wol­
na Europa — prowadzą skuteczną 
walkę z systemem komunistycznym.

(n.)

AMERICAN WOMEN’S 
MEDICAL GROUP 

Specjalistyczne Centrum 
Lekarskie Dla Kobiet

LEKARZ GINEKOLOG 
oraz asystentki 

MÓWIĄ PO POLSKU!!! 
Zabiegi Ginekologiczne, 

Nowoczesne Badania Ciąży, 
Porady 

Dzwonić: 772-7726 
pytać o Marię lub Irenę. 

Od Poniedziałku do soboty: 
8 a.m. — 4 p.m. 

2744 N. WESTERN AVE. 
k (Przy Diversey Ave.) j

Sprawy Rozwodowe 
(w Stanach i w Polsce) 

Testamenty, Nieruchomości
252-5477

Księżna Diana 
Oczekuje... Syna

Londyn (UPI) — 20-letnia księżna 
Diana, która wystąpiła po raz ostatni 
publicznie przed przewidywanym pod 
koniec czerwca porodem, wyrażała 
w prywatnych wypowiedziach nadzie­
ję, że urodzi się chłopiec.

Księżniczka uczestniczyła w otwar­
ciu centrum społecznego na południo­
wo-wschodnim krańcu Londynu. W 
rozmowie z 14-letnim chłopcem po­
wiedziała: “Mam nadzieję, że to bę­
dzie chłopiec, ale musimy czekać, 
aby zobaczyć.”

Moskiewski Wilk 
w Skórze Baranka

Moskwa. (NYT) — Moskiewski wilk 
w skórze baranka, potępił potwier­
dzoną w Colorado decyzję ministrów 
obrony zachodnich państw sprzymie­
rzonych o ustanowieniu w Europie 
sieci obronnej 572 wyrzutni rakiet 
“Pershing 2” i “Cruise.”

Obradujący ministrowie odrzucili 
fałszywą ofertę sowiecką o zamro­
żeniu tego rodzaju zbrojeń i zdecy­
dowali, że ewentualne rokowania z 
Moskwą mogą być podjęte dopiero 
po zainstalowaniu tych rakiet.

Władimir Bogaczów, komentator 
agencji Tass, lamentuje że ministro­
wie NATO zademonstrowali “nega­
tywne podejście,” oskarżając ZSRR 
o próbę “skonsolidowania sowieckie­
go monopolu rakietowego” w Europie.

“Trudno powiedzieć czy o takim 
nastawieniu Zdecydowała ignorancja 
czy świadome fałszerstwo”—rozpacza 
Bogaczów.

PROGRAM RADIOWY “GŁOS POLONII
ZAPRASZA NA

ZABAWĘ WIOSENNĄ
W PIĄTEK, 21 MAJA, GODZ. 7:30

do
• 3201 N. LONG AVE.

DO TAŃCA GRAC B£DZIE

'KAPELA GDAŃSKA" ora^gs°t^nie
STAN BORYS, KRZYSZTOF KRAWCZYK i BOGUSŁAW MEC

Informacje i Rezerwacje 282-6700

W Krzywym Zwierciadle Rządów 
Komunizmu w Polsce 

Co Głosiła PPR w 1943 r., Atakując “Sanację”?

POLSKIE PROGRAMY 
RADIO WE W CHICA GO 

W KOLEJNOŚCI NADA WANIA

ROBERT LEWANDOWSKI 
Stacja WSBC 1240 KC

Codziennie 7-8:30 Rano 
2-3 Po Poł. w Niedziele 

Robert Lewandowski, Właściciel
GODZINA SŁONECZNA 

UDU PUCIŃSKIEJ 
Stacja WEDC 

7 Dni w Tygodniu 
8:30-9:30 Rano

WCEV GŁOS POLONI11450AM 
MIGAŁA COMMUNICATIONS CORP.

Od poniedziałku do Piątku Włącznie 
4:30 do 6:00 Wieczorem 

Sobota 4:05 do 6:00 Wieczorem 

Kierownicy i Anonserzy Audycji 
JÓZEF, SŁAWA i JERZY MIGAŁA 

"POLSKA W MUZYCE 
PIEŚNI I SŁOWIE" 

Stacja WOPA 
W Poniedziałek 7-8 Wiecz.

Od Wtorku do Czwartku Włącznie 
7:30-8 Wiecz.

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca 

* KAWALKADA WIECZOROWA 
Od Poniedziałku do Piątku 

Włącznie, Godz. 8-8:30 Wiecz. 
DR WŁODZIMIERZ SIKORA 

Dyrektor Programu 
WOPA_____________ 1490 KC

Radiowy Program 
APOSTOLSTWA MODLITWY 

POLSKICH OJCÓW JEZUITÓW 
w Chicago

Środa: 9:30 do 10 Wieczór 
Stacja WOPA 1490AM

Niedziela: 7 do 8:30 Rano 
Stacja WCEV 1450AM
Program niedzielny rozpoczynamy 
MSZĄ ŚW. nadawaną bezpośrednio 
z naszej kaplicy Nąjśw. Serca Jezusa 

w Chicago Ojcowie Jezuici 
__________ Te!. 588-7476__________ 

GODZINA RÓŻAŃCOWA 
OJCA JUSTYNA

WOPA 1490 KC
Sobota 7:30 Rano

Niedziela 7:30 Wiecz.
O. Kornełian Donde OFMC, Dyrektor

"UNCLE" HENRY CUKIERKA 
SKOCZNA POLSKA MUZYKA 
Sobota 8-9 Rano i 1-2 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Niedziela 8-9 Rano i 23 Po Poł.

CHET GULIŃSKI SHO W
1490 KC 

Niedziela 10-1 
540 KC

Stacja WOPA 
Sobota 12-1 
Stacja WYŁO 

Chet Guliński, Dyr. Programów 

THE PIEROGI KING 
RADIO POLKA SHOWS

WOPA 1490 KC
Sobota 1 do 2 Po Poł.

WTAQ 1300 KC
Sobota 3 do 4 Po Poł.

WONX 1590 KC
Niedziela 8 do 9 Rano 

"KŁOPOTY SIEKIERKÓW" 
Stacja WOPA 1490 KC

W Każdy Wtorek, Środę, 
Czwartek i Piątek 7-7:30 Wiecz. 

Kierownik 
BRONISŁA W ZIELIŃSKI 

Anonserzy 
PELA GIA / BRONISŁA W 

MROZOWIE
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GOP Wycofał 
Propozycję Zmian

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)
czegoś, co rekompensowałoby cięcia 
podatkowe wprowadzone przez Rea­
gana. Chodzi im głównie o cięcia wy­
datków obronnych i zwiększenie po­
datków.

Propozycja podwyżki podatku od 
benzyny, przedstawiona przez Dept. 
Transportu, będzie ponownie rozwa­
żona przy ustalaniu budżetu na rok 
finansowy 1984. Kongres upiera się 
przy przyjęciu jej i innych planów, 
celem zwiększenia dochodów rządu. 
Przywódcy republikańscy Izby Re­
prezentantów, podobno są bliscy 
osiągnięcia kompromisu budżetowe­
go z konserwatywnymi demokratami 
i umiarkowanymi republikanami. Ich 
plan zawiera wiele punktów przed­
stawionych przez Senat. Propozycje 
te zostaną ujawnione dzisiaj.

Nowy plan budżetowy GOP’u prze­
widuje deficyt wysokości $115 mid w 
1983 roku, $87 mid w 1984 i $64 mid 
w 1985. Liczby te są wyższe od orygi­
nalnie proponowanych, o około $10 
mid.

Zgoda na nie wprowadzanie zmian 
w systemie Social Security jest je­
dnak dość iluzoryczna, ponieważ 
GOP zamierza powrócić do tej spra­
wy zaraz po listopadowych wyborach.

Starcia 
Na Granicy 
Obu Korei

Seoul, Korea Połud. (UPI) — Po 
raz trzeci w okresie nie pełnego mie­
siąca doszło na granicy obu państw 
koreańskich do strzelaniny między 
oddziałami znajdującymi się wzdłuż 
linii demarkacyjnej. Wiadomość o 
tym podało dowództwo wojsk Naro­
dów Zjednoczonych.

Jeden z policjantów Korei Połud. 
został zabity, a drugi ranny. Nie ujaw­
niono strat w zabitych, czy też ran­
nych po stronie komunistycznej Korei 
Północnej. Wiadomo jednak, że w 
strzelaninie 21 kwietnia były straty 
w zabitych i rannych, choć też nie 
wiadomo, jak wielkie pod względem 
liczbowym.

Amerykański dowódca admirał 
James G. Storms, główny delegat do 
Koreańskiej Komisji Wojskowej, wy­
stąpił z protestem, oskarżając Koreę 
Północną o rozpoczynanie strzelani­
ny “bez prowokacji.”

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, 
babcia, prababcia i szwagierka na­
sza, śp.

Lillian A.
Oswaldowski
(z domu Nowakowska) 
(żona śp. Aleksandra) 

Członkini Grupy 195 Związku Po­
lek w Am., pożegnała się z tym 
światem, opatrzona św. Sakra­
mentami, dnia 17-go maja 1982 
roku, w podeszłym wieku.

Zwłoki można odwiedzać dziś i 
jutro w czwartek od 2-ej po połu­
dniu do 9:30 wieczorem.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 
dnia 21-go maja, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 
3060 N. Milwaukee Ave., do kościo­
ła św. Stanisława Kostki (Msza 
św. o 10-ej), a stamtąd na cmen­
tarz św. Wojciecha na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek zapra­
szają wszystkich krewnych i znajo­
mych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Dorothy (Edwin) Nasby, córka i 
zięć; Candace Demko, wnuczka; 
Wendi i Ginni, prawnuczki; Eugene 
(Eleanor) Oswald, szwagier i szwa­
gierka ; wraz z całą rodziną.

Prosimy nie nadsyłać kwiatów.
Pogrzebem zajmuje się: Stanley 

Funeral Home Brodziński Bracia,
Telefon 342-3330.

Sprawa jest dosyć istotna, gdyż 
istnieje możliwość, że system ten mo­
że wyczerpać fundusze na swe pro­
gramy, już w połowie przyszłego ro­
ku finansowego, który rozpoczyna się 
z dniem 1 października.

Plan republikański mówi o zmniej­
szeniu wydatków na obronę o $27 
mid na następne trzy lata, podczas 
gdy demokraci proponują cięcia bu­
dżetu obronnego o $47 mid. Redukcja 
wydatków na programy krajowe, 
zgodnie z planem republikanów, wy­
niosłaby $81 mid, plan demokratów 
przewiduje cięcia wysokości $39 mid. 
Republikanie żądają zwiększenia po­
datków o $95 mid, a demokraci o 
$147 mid (w ciągu trzech najbliższych 
lat).

Były Kongr. Kelly 
Twierdzi 

Że Jest Niewinny
Washington (UPI) — Były kongres- 

man Richard Kelly oświadczył dziś, 
że Kongres odnosi się niechętnie do 
przeprowadzenia śledztwa w sprawie 
rzekomych nadużyć FBI związanych 
z aferą Abscam. Kongres — jak twier­
dzi Kelly — obawia się śledztwa w tej 
sprawie, albowiem mógłby być posą­
dzony przez środki masowego prze­
kazu o ukrywanie pewnych faktów.

Kelly, który oświadczył, że był 
uczciwym kongresmanem, stwierdził, 
że FBI nie posiadało żadnych ku 
temu powodów, by wytypować właś­
nie jego jako jedną z ofiar afery 
Abscam. Przypuszczalnie — sądzi on 
— FBI postanowiło zwrócić uwagę na 
niego, albowiem borykał się on w tym 
czasie z problemami natury finan­
sowej.

Pracownicy AMC 
Zgodzili Się

Na Ustępstwa
Detroit (UPI) — Najmniejsza 

amerykańska firma samochodowa, 
American Motors Co., jest ostatnim 
z czterech przedsiębiorstw, które 
uzyskało koncesje ze strony związku 
zawodowego pracowników samocho­
dowych, UAW. Opracowany plan ma 
na celu wprowadzenie oszczędności 
zakrojonych na sumę 115 mil. doi.

Ujawnione przez związek zawodo­
wy we wtorek wieczorem wyniki głoso­
wania wykazują, że projekt umo­
wy spotkał się z łatwym zatwier­
dzeniem, w ramach drugiego gloso­
wania, jakie odbyło się w Toledo, 
Ohio. Local 12 związku zawodowego 
odrzucił ten sam projekt w dniu 3 
maja stosunkiem głosów 1,530 do 
1,309.

Wiceprezes firmy American Motors 
Richard MacCracken stwierdził, że 
omawiany projekt jest dla obydwu 
stron bardziej korzystny, niż umowy, 
jakie podpisane zostały na początku 
br. z firmami Ford Co. i Chrysle­
rem — w ubiegłym roku.

Projekt przewiduje dochodzące do 
wys. 10 proc, inwestycje ze strony 
pracowników — na przestrzeni naj­
bliższych trzech lat. Oznacza to, że 
wkład każdego spośród 14,000 płat­
nych na godzinę pracowników, wy­
niesie od 8,000 do 9,000 doi. Pienią­
dze te będą włączone do zakrojonego 
na sumę biliona dolarów projektu 
rozwoju AMC. Firma nosi się z za­
miarem wypuszczenia jednego no­
wego modelu auta co sześć miesię­
cy.

Władze AMC ostrzegły pracowni­
ków, że w wypadku nie zatwierdze­
nia planu, stanowiska ich mogą ulec 
zagrożeniu.

Umowa ta obowiązywać będzie 
w zakładach w Milwaukee i Kenosha, 
Wis. do dnia 16 września 1985 r., a 
w Toledo do 31 stycznia 1985.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiadomość, 
iż najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, śp.

Angelinę U Karpinski
(z domu Głowiak)

(żona śp. John, matka śp. Stephen i teściowa śp. William Mancuso)
po krótkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona św. Sakra­
mentami, dnia 18-go maja 1982 roku, o godzinie 2:25 nad ranem, w starszym 
wieku. ,

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 20-go maja, o godzinie 10:00 
rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 2644-46 N. Central Ave., do kościoła 
św. Jakuba, a stamtąd na cmentarz św. Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszają wszystkich krewnych i znajomych, 
w ciężkim żalu pogrążeni:

Edward J. (Evelyn), Emily (Arthur) Besenhofer, Irene Mancuso, 
Joseph, Jean (Charles) Schroeder, synowie, córki, synowa, i zięciowie; Polly 
Głowiak, siostra; 20 wnucząt; 18 prawnucząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Baran Funeral Home. Telefon 622-1488.

Ś,.-

BAHIA BLANCA, ARGENTYNA — Zastępca komandora ar­
gentyńskiego okrętu “General Belgrano” witany serdecznie na 
lotnisku argentyńskim w momencie, gdy samolot przywiózł 
rozbitków. Okręt został zatopiony przez Anglików 5 maja. 
Zginęło ponad 300 marynarzy. (UPI)

Adm. Woodward
Dowódcą Frontu

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej)
rządu brytyjskiego, która powiedzia­
ła w Parlamencie: “Nie możemy 
w nieskończoność mieć do czynienia 
z krętactwami Argentyny. Ze strony 
Argentyny ciągle nie ma sygnałów, 
wskazujących na jej gotowość przy­
jęcia obowiązującej uchwały Rady 
Bezpieczeństwa”.

Ministerstwo wojny ujawniło, że 
siły uderzeniowe zostały wzmocnione 
zarekwirowanymi statkimi, jak np. 
liniowiec “Canberra”, mający na po­
kładzie 2,500 żołnierzy, czy transpor­
towiec z 900 ludźmi na pokładzie. 
Armada odrzutowców myśliwskich 
“Harrier” została podwojona.

Radio BBC twierdzi, że od chwili 
nadania przez Londyn zaszyfrowane­
go sygnału, jednostkom brytyjskim 
potrzeba będzie 14 godzin na doko­
nanie ataku na wyspy. Oddziały woj­
skowe, znajdujące się na zarekwiro­
wanych statkach cywilnych, będą w 
ostatniej chwili przerzucone na jed-

Czy Terroryści 
Zaatakowali 
Marynarzy?

San Juan, Portoryko (UPI) — Por- 
torykańska stacja radiowa otrzymała 
w poniedziałek telefon od nieznanego 
osobnika, który twierdził, że atak 
na marynarzy amerykańskich w 
San Juan, przeprowadziła nowa or­
ganizacja, nosząca nazwę “grupy wy­
zwolenia Viegues”. Ani lokalna po­
licja ani agenci FBI nie mają pe­
wności, czy rzeczywiście ataku doko­
nali terroryści. Vieques jest wyspą 
położoną w pobliżu Portoryko; część 
wyspy stanowi poligon marynarki 
wojennej i jako taka jest używana 
do przeprowadzania ćwiczeń, prze­
ciw czemu protestują lewicowcy i 
organizacje terrorystyczne.

Kłopoty 
Brytyjczyków 
z Falklandami

Londyn (UPI) — Eksperci twier­
dzą, że usunięcie argentyńskich wojsk 
z Falklandów i zachowanie ich, jako 
kolonii brytyjskiej, nie położy kresu 
kłopotom W. Brytanii z wyspami. Na­
wet jeśli populacja na Falklandach 
zmniejszy się, siły potrzebne na ich 
obronę przeciw Argentynie, muszą 
zostać znacznie zwiększone, co oczy­
wiście wiąże się ze wzrostem kosz­
tów. Wydobycie ropy naftowej może 
również nastręczyć wiele problemów.

Członek rady ustawodawczej na 
Falklandach, który w chwili inwazji 
przebywał w Londynie, twierdząc, że 
każdy z wyspiarzy chciałby tam po­
zostać, wyjaśnił, że większość opuści 
swe domostwa i wyemigruje do W. 
Brytanii, jeśli kontrolę nad Falklan­
dami przejmie Argentyna.

Liczba mieszkańców wysp zmniej­
szyła się nawet pod rządami brytyj­
skimi. Ostatni spis ludności wykazał, 
że mieszka tam jedynie 1,813 osób, 
czyli o 25% mniej niż w 1941 r.

Po inwazji Argentyny, Falklandy 
opuściło od 130 do 150 ludzi. Badania 
przeprowadzone przez lorda Shack- 
letona w 1976 roku, wykazały, że coraz 
większa liczba osób urodzonych na 
Falklandach, opuszcza wyspy, by szu­
kać lepszego życia w Londynie i in­
nych miastach brytyjskich. Shackle­
ton już wówczas sugerował koniecz­
ność poprawy stosunków brytyjsko- 
argentyńskich, zwłaszcza jeśli W. 
Brytania nosiła się z zamiarem eks­
ploatacji złóż ropy. Twierdził on, że 
nikt nie będzie chcial inwestować w 
niepewnym politycznie rejonie. Lord 
uważał, że podjęcie eksploatacji złóż 
jest niemożliwe bez zgody i koopera­
cji z Argentyną.

nostki uderzeniowe.
Zdaniem radiostacji brytyjskiej, 

chwila nadania przez Londyn takie­
go zaszyfrowanego sygnału jest coraz 
bliższa.

“Sądzę, że nadszedł czas decyzji” 
— powiedział Cecil Parkinson, szef 
konserwatystów brytyjskich, po wczo­
rajszej sesji gabinetu wojennego pa­
ni Thatcher. Ocenia się, że na roz­
kaz do uderzenia na Falklandy czeka 
w tej chwili, w pełnej gotowości bo­
jowej 8,500 żołnierzy brytyjskich.

Linie “American” 
Nie Przyznają 
Się Do Winy

Dallas (UPI) — Linie American 
Airlines twierdzą, że zarzuty linii 
Braniff, która utrzymuje, że Ameri­
can stosowały celem zepchnięcia 
konkurencji linii do bankructwa — 
nielegalny sabotaż komputerowy — 
są “nieprawdziwe, nieodpowiedzialne 
i ubliżające.”
Wysoki urzędnik linii Braniff, który 
wystąpił w poniedziałek z zarzutami, 
podtrzymuje jednak nadal swe oskar­
żenie i zachęcił wszystkich, którzy 
posiadają jakiekolwiek informacje 
dotyczące tej sprawy, aby skontakto­
wali się z adwokatami linii Braniff 
oraz specjalnym biurem Dept. Spra­
wiedliwości.

Linie Braniff, których zadłużenie 
wynosi bilion dolarów, ogłosiły w 
ubiegłym tygodniu bankructwo.

Buntownicy 
Zostaną Oddani 

Rządowi Panamy
Houston (CT) — Rząd panamski 

domaga się zwrotu pięciu mężczyzn, 
podejrzanych o wywołanie buntu na 
frachtowcu i zamordowanie pierwsze­
go oficera.

Agenci FBI i strażnicy graniczni 
weszli na statek w ostatnią sobotę, 
kiedy jego kapitan skierował go na 
wody amerykańskie i wezwał drogą 
radiową pomocy. Przed wejściem na 
pokład, kapitan i część załogi zdołali 
zażegnać bunt. Amerykanie opuścili 
statek, który popłynął dalej, by zade­
kować w poniedziałek w porcie w 
Houston.

Rzecznik FBI, Russ Anderson po­
wiedział, że władze USA nie podejmą 
się sądzenia winnych, ponieważ wy­
padek miał miejsce na wodach mię­
dzynarodowych, żaden z amerykań­
skich przepisów nie został pogwał­
cony, statek nie należał do amerykań­
skiej kompanii, a na jego pokładzie 
nie było ani jednego amerykańskiego 
obywatela.

Andersonowi powiedziano, że pięciu 
uzbrojonych w noże mężczyzn, usiło­
wało przejąć komendę na statku. 
Ludzie ci zaatakowali 42-letniego 
oficera, Dajit Beroi z Indii, a jego 
wyrzucili za burtę. Incydent ten po­
pchnął kapt. Amos Hecht’a (Izrael­
czyka) do skierowania jednostki na 
wody amerykańskie i wezwanie po­
mocy z USA.

Inspektor Biura Imigracyjnego za­
pieczętował statek po wpłynięciu do 
portu w Houston. Ray Larson, kierow­
nik biura, oświadczył, że nikt nie 
będzie miał prawa do zejścia z pokła­
du w czasie postoju “Evergreen” w 
porcie.

Agent panamskiego statku na Stany 
Zjednoczone, Yemil Zarzar, wice­
prezes firmy Gulf & Eastern Steam­
ship & Cartering Corp., poinformował, 
że kompania Lehom’s Security Service 
na jego zlecenie wysłała na statek 
strażników, którzy będą sprawować 
ścisłą kontrolę nad buntownikami aż 
do czasu rozstrzygnięcia sytuacji 
przez rząd panamski.

Wierzyciele Darzą Argentynę 
Zaufaniem

Buenos Aires, Argentyna (UPI) — 
Argentyński minister ekonomii, Ro­
berto Alemann w swym wczorajszym 
komunikacie oświadczył, że amery­
kańscy wierzyciele nie tracą zaufa­
nia do Argentyny i są przekonani, 
że mimo rosnących wydatków zwią­
zanych z kryzysem falklandzkim, 
kraj ten będzie w stanie spłacić $35 
mild, długów.

W tym samym komunikacie, min. 
Alemann skrytykował decyzję Euro­
pejskiej Wspólnoty Gospodarczej, o 
przedłużeniu o tydzień sankcji eko­
nomicznych przeciw Argentynie, 
twierdząc, że organizacja ta “zade­
monstrowała tym posunięciem po­
parcie agresji i kolonializmu”.

We wczorajszym wywiadzie tele­
wizyjnym, Alemann powiedział, że 
nie zabiega obecnie o żadne nowe 
pożyczki z banków amerykańskich, 
choć jest przekonany, że żaden z 
nich nie odmówiłby mu udzielenia

Salwador 
Zawiesza 

Reformę Rolną 
Salwador (UPI) — Zdominowane 

przez prawicowców Zgromadzenie 
Narodowe Salwadoru, przyjęło rezo­
lucję o zawieszeniu reformy rolnej 
na okres tegorocznych zbiorów.

Umiarkowani politycy przyjęli tę 
decyzję jako krok świadczący o pla­
nach całkowitego zniesienia, popie­
ranych przez USA, reform.

Większością 35 głosów przeciwko 25 
zawieszono dekret numer 207, wpro­
wadzony w marcu 1980 r. przez ów­
czesną juntę militarno-cywilną a 
mówiący o czerpaniu korzyści ze zbio­
rów przez rolnika, który daną, zie­
mię uprawia. Prawu temu byli prze­
ciwni konserwatywni posiadacze ziem­
scy, ponieważ zezwalało chłopom 
również na zakup ziemi dzierżawio­
nej. Większość właścicieli zdecydo­
wała się raczej na nie dzierżawienie 
ziemi i nie uprawianie jej niż na 
danie drobnym rolnikom szansy na­
bycia ziemi. W ten sposób, zbiory 
bawełny w tym roku będą znacznie 
niższe niż oczekiwano. Celem zawie­
szenia tego prawa jest odzyskanie 
zaufania posiadaczy ziemskich i za­
chęcenie ich do zasiewu bawełny, któ­
ra obok kawy i cukru jest głównym 
artykułem eksportowym Salwadoru.

Reformy rolne przewidywały prze­
kazanie dużych połaci ziemi dla spół­
dzielni chłopskich. Głównym celem 
reform było powstrzymanie rosną­
cych sympatii bezrolnych chłopów 
wobec lewicowych rebeliantów.

Potężna 
Kontrofensywa 

Iraku
Bejrut (UPI) — Irak podał do wia­

domości, że wojska jego podjęły za­
krojoną na wielką skalę kontrofensy­
wę wymierzoną przeciw silom irań­
skim, oblegającym miasto portowe 
Khorramshahr.

Komunikat iracki głosi, że “Irań- 
czycy załamują się i wycofują”. Iran 
starał się odbić zajęte przez wojska 
irackie od początku wojny miasto 
portowe, posiadające wielkie znacze­
nie strategiczne. Khorramshahr za­
jęty został przez Irak na początku 
trwającej od 19 miesięcy wojny.

Iran na razie nie skomentował ko­
munikatów irackich. W dniu 30 kwie­
tnia Iran podjął zakrojoną na szeroką 
skalę ofensywę, dążąc do zdobycia 
Khorramshahru. Od tej pory oblegał 
miasto. Wojska jego znajdowały się 
w odległości kilku zaledwie mil od 
portu.

W ciągu ostatnich 19 dni obie strony . 
twierdziły, że zadały nieprzyjacielowi 
poważne straty.

“Wojska irackie podjęły dziś rano 
potężną ofensywę przeciw znajdu- 
cym się na północ od Khorramshahru 
siłom nieprzyjaciela” — stwierdza 
iracki komunikat wojskowy. “Nie­
przyjaciel załamuje się i wycofuje”. 

“Nieprzyjaciel otrzymuje nauczkę. 
Doznaje on ciężkich strat i zmuszony 
jest do porzucenia pozycji fronto­
wych — uginając się pod naciskiem 
naszych bohaterskich sił”, stwierdza 
dalej komunikat.

Portrety Żołnierzy
Londyn (NYT) — Na liniowcu bry­

tyjskim “Queen Elizabeth II”, wśród 
3,000 żołnierzy płynie też 37-letnia 
portrecistka Linda Kitson. Została 
ona zaangażowana przez Imperialne 
Muzeum Wojskowe do malarskiego 
utrwalenia “codziennego dnia żołnie­
rzy”.

krótkoterminowych pożyczek.
Od początku konfliktu falklandzkie- 

go Argentyna spełnia swe zobowiąza­
nia wobec wierzycieli, spłacając na 
czas pożyczki i naieżne procenty. 
Dotychczas żaden z wierzycieli nie 
żądał natychmiastowych spłat — 
mówił Alemann.

Tymczasem w ONZ trwają próby 
zażegnania wojny. Po odebraniu pro­
pozycji pokojowych przedstawionych 
przez W. Brytanię, główny negocja­
tor, Enrique Ros przedstawił kontr­
propozycję swego rządu. Kiedy przy­
był do ONZ, powiedział reporterom, 
że “różnice między obydwu państwa­
mi zmniejszają się” i że intencją 
Argentyny jest “rozwiązanie konflik­
tu drogą pokojową”. Zapytany, czy 
odpowiedź jego rządu jest ostateczna, 
Enrique Ros powiedział: “Podczas 
negocjacji słowo takie nie istnieje”.

Badania w Okolicach 
Poligonów 

Doświadczalnych
Salt Lake City (UPI) — Zespół 

specjalistów z uniwersytetu stanowe­
go w Utah rozpocznie badania, któ­
rych celem jest wykrycie, czy do­
świadczenia z bombą atomową, prze­
prowadzone 30 lat temu, spowodo­
wały wyższą zachorowalność na raka 
wśród mieszkających w pobliżu poli­
gonu osób. Oprócz wywiadów z 7,000 
obecnych i byłych mieszkańców za­
grożonych miejscowości w Utah, Ari­
zona i Nevada, zespól przebada 
ściany domów, spróbuje odtworzyć 
drogę i sposób przewożenia w tam­
tych czasach mleka oraz znaleźć lu­
dzi mieszkających wówczas w oko­
licach, na które spadl lub mógł spaść 
radioaktywny pył.

Podjęcie badań nastąpiło w wyni­
ku odkrycia faktu, że dzieci w po­
łudniowej części stanu Utah dwu i pół 
roczne częściej zapadają na raka 
krwi niż dzieci z innych stron Sta­
nów Zjednoczonych.

Uniwersytet otrzymał na ten cel 
$6.6 miln. z Krajowego Instytutu 
Rakowego.

Żona Kongr. Gramm 
Kandyduje Do Komisji 

Handlowej U.S.
(News) — Głównym kandydatem 

za zwolnione miejsce w Federalnej 
Komisji Handlowej jest małżonka 
kongr. Phila Gramma (D.-Texas), 
Wendy. Kongr. Gramm był przywód­
cą demokratów, którzy w ub. roku 
głosowali za propozycjami prez. Rea­
gana o cięciach podatkowych i ogra- 
czeniach wydatków federalnych.

Pani Gramm, z zawodu ekonomist- 
ka, jest obecnie asystentem dyrekto­
ra Biura Ochrony Konsumenta (FTC), 
Demokratyczni krytycy Gramma, 
plotkują, że nominacja jego żony bę­
dzie “zapłatą” za jego poparcie dla 
Reagana i zachętą do dalszego po­
pierania decyzji rządu.

Biblioteka Otrzymała 
Zwrot Pieniędzy

Firma Data Phase System z Kan­
sas City, która została zatrudniona 
do zainstalowania systemu kompute­
rowego do chicagoskiej biblioteki 
publicznej i nie wykonała w terminie 
swojego projektu, zgodziła się na 
zwrot $23,000 oraz $200 dziennie kary, 
jeśli projekt nie zostanie ukończony 
do 15 września. Projekt ten wartości 
$2 min. ma zastąpić dotychczasowy 
ręczny sposób prowadzenia ewidencji.

Uznany Winnym
22-letni Raul Rodriguez został uzna­

ny winnym zastrzelenia Steven Buddę 
z Palatine. 9 sierpnia 1980 roku, Buddę 
z przyjaciółmi był na plaży przy ulicy 
Foster. Kiedy opuścili plażę, jechali 
w niewielkiej odległości od samo­
chodu, którym jechał Rodriguez z 
przyjacielem. Po przejechaniu pew­
nego odcinka drogi auto Rodrigueza 
zatrzymało się i siedzący obok męż­
czyzna podszedł do samochodu Buddę 
i zapytał dlaczego ich śledzą.

Buddę uderzył tego mężczyznę tak 
że upadł, a Rodriguez wyjął pistolet 
i strzelił kilkakrotnie do Buddę, za­
bijając go na miejscu. Wyrok w tej 
sprawie zostanie ogłoszony 22-go 
czerwca.

Nałożono Kaucję $150,000
Terry Brown, lat 29, został zatrzy­

many za gwałt i nałożono na niego 
kaucję $150,000. Wdarł się on w ubie­
głym tygodniu do mieszkania w połu­
dniowej stronie miasta i przy użyciu 
noża sterroryzował matkę i córkę 
i zgwałcił je. Starsza kobieta broniąc 
się przed napastnikiem, wyskoczyła 
z drugiego piętra, złamała rękę oraz 
odniosła inne obrażenia i znajduje się 
w szpitalu. Brown został aresztowany 
tego samego dnia wieczorem.
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STUDIO apartment. Golf Mill shop­
ping center. Pool, air conditioned, 
heated. $280. English: 298-7657. Polish: 
685-6498.

spraw politycznych, komentowaniem 
faktów i pracą polityczną.

Dopiero co powstałe komitety mają 
już oczywiście swoich przewodniczą­
cych, instancje, komisje, pieczątki, 
deklaracje i zaświadczenia. W Haj­
nówce wydawane są następujące kar­
ty członkowskie!

“Obywatel (towarzysz) jest człon­
kiem Miejskiego Obywatelskiego Ko­
mitetu Ocalenia Narodowego. Wy­
mieniony wyżej obywatel (towarzysz) 
jest upoważniony do podejmowania 
działań w imieniu wymienionego wy­
żej komitetu.” Tak się zaświadcza 
w Hajnówce.

W Nidzicy z kolei trzeba składać 
uroczystą przysięgę. Brzmi ona: 
“Jako członek Obywatelskiego Komi­
tetu Ocalenia Narodowego ślubuje nie 
splamić godności i honoru Polaka.”

Ktoś te pompatyczne deklaracje 
wymyślił, wypisał, wydrukował. 
Ktoś wybił stemple, pieczątki, kazał 
przygotować legitymacje. Ktoś udzie­
lił lokalu, światła, zwolnił z pracy 
przewodniczącego, pokrył koszty ze­
brań i przejazdów terenowych i wo­
jewódzkich, koszty zakwaterowania 
i delegacji. Z czyich funduszy prowa­
dzi się działalność Okoni? Za czyje 
to się wszystko odbywa, pieniądze? W 
zrujnowanym kraju, w którym zwy­
kły obywatel musi na wszystkim 
oszczędzać?

Okonie to nie jedyne twory stanu 
wojennego. Niczym grzyby po desz­
czu, rozmnożyły się jakieś komitety, 
komisje, jakieś rady, prezydia i ze­
społy. Tylko na terenie jednego woje­
wództwa łódzkiego, powoływano róż­
ne “partyjne sztaby polityczne,” czy 
“Rady Aktywizacji Działalności Par­
tyjnej.” Pewnego dnia utworzono 
“Zespół Doradców Robotniczych Pre­
zydenta miasta Łodzi.” Ma się zajmo­
wać dokładnie tym samym, czym się 
już zajmuje, albo zajmować powinno, 
sto innych placówek instancji i insty­
tucji: handlem i usługami, komuni­
kacją, opieką nad kobietą ciężarną 
oraz nad dziećmi w wieku przedszkol­
nym. Nie minęło trzy tygodnie, a już 
— bach! Przy komitecie łódzkim par­
tii też powołano “Robotniczy Zespół 
Konsultacyjny.” Nie mówiąc o miej­
skich “Komisjach Porozumienia Spo­
łecznego” i o apelu rzuconym w To­
runiu, by na terenie całej Polski two­
rzyć koniecznie podobne ciała — nie 
tylko miejskie, ale gminne, zakłado­
we, terenowe i środowiskowe.

Początkowo władze stanu wojenne­
go nawet nie ukrywały, kto te apele 
rzuca, kto zebrania zwołuje, kto za­
rządza powstanie MRONów, Okoni, 
KaPeEsów, straży obywatelskich itp. 
W końcu grudnia “Trybuna Ludu” 
napisała o zorganizowanym właśnie 
pierwszym Okoniu w Poznaniu, w 
dzielnicy Jeżyce — “inicjatywa jego 
utworzenia powstała podczas plenar­
nego posiedzenia Komitetu Dzielnico­
wego partii.” 6 stycznia “Trybuna” 
donosiła, że aktywiści PZPRu, ZSLu, 
SD i ZSMP, tworzą Okonie “z inspira­
cji partii.”

Obecnie natomiast usiłuje się wmó­
wić opinii, że twory te rodzą się samo­
rzutnie i że są rzekomo wyrazem 
najgłębszych pragnień i odczuć nurtu­
jących społeczeństwo. Zwróćmy uwa­
gę na formy gramatyczne stosowane 
teraz w relacjach o powstaniu nowych 
okoni. Brzmią bezosobowo: “utworzo­
no,” “powołano,” “wyłoniono.” Ale 
kto utworzył? Kto powołał? Kto wyło­
nił?

Nieco światła na procedurę rodze­
nia się ciał rzekomo społecznych rzu­
ca wywiad, który się ukazał w “Dzien-

EXPERIENCED 
COOK WANTED 

Apply in person. 
GLENWAY INN 

1401 Devon 
743-2208

niku Łódzkim.” Pytanie brzmiało: 
“W jaki sposób zostaje się robotni­
czym doradcą prezydenta miasta?” 
Odpowiedź: “No cóż, nie jest to funk­
cja z wyboru. Zostałem mianowany.” 

W tej samej gazecie opublikowano 
reportaż o działalności OKONu, we 
wspomnianych już zakładach jedwab- 
niczych “Ortal.” Oto fragmenty: 
“Jak patrzy na OKOŃ dwu i pół ty­
sięczna załoga? Odpowiedzieć trudno, 
bo tak na dobrą sprawę nie wiadomo, 
kto jest w komitecie, a kto — nie....” 

“Rozniosła się plotka, iż cały ten 
Okoń, to trzech kierowników i kwita. 
... Słychać obawy, czy aby pod para­
solem i z inspiracji władzy nie po- 
stają, jakieś zupełnie sztuczne twory, 
mające ową władzę od dołu uwiary­
godnić?”

W konkluzji dziennikarz oczywiście 
twierdzi, że okonie w “Ortalu” szale­
nie są popularne. Jak zresztą w całym- 
kraju. Otóż jedno wydaje się jasne. 
Władza lubi je z całą pewnością!

★ Do Wynajęcia 
LARGE ROOM WITH BATH 

3rd fl. of private house. (Female 
preferred). One block from Clark, 
Lawrence & Wilson buses. No kitchen 
privileges. $135 a month.

Call 561-6238.

PRACA przy sidingu. Musi umieć 
giąć na maszynie (brake). Dzwonić 
po 6 wieczorem.......................   772-3469

DACHY - FUGOWANIE 
OBICIA ALUMINIOWE - 

RYNNY - BETON - 
OKNA SZTORMOWE 

WSZELKIE PRZERÓBKI
Damo Kosztorysy — Polska Firma 

Ubezpieczenia i Pod Bondem 
100% Gwarancja 

HENRY SEJDAK, Właść.
HAS HOME 

IMPROVEMENT CO.
891-5959 • Domowy: 775-6644

POTRZEBNI pracowni y do sidingu
i do robót stolarskich.............. 425-0021

EXECUTIVE DIRECTOR
For social service agency, pro­
viding counselling, refuge re­
settlement. Requirements: 
speak English and Polish. Mas­
ter degree in social work, psy­
chology or business. Some ad­
ministrative experience. Salary 
negotiable.

Send resume to:
Polish Welfare Association 

1303 N. Ashland, 
Chicago, Ill. 60622

FULL TIME 
EXPERIENCED JANITORS 

For nights, must have car. 
Apply Monday — Tuesday — 

Wednesday — 1-3 p.m.
2855 N. Drake 

Use rear entrance.

Jak wiadomo, w Polsce powiodło 
się miczurinowskie skrzyżowanie i po 
raz pierwszy w dziejach zoologii wro­
na urodziła okonia.

Generałowie i tym razem okazali 
mało wyobraźni lingwistycznej i nie 
przewidzieli, co wyniknie ze skrótu: 
obywatelskie komitety ocalenia naro­
dowego. Okoni tych jest zaś już szalo­
na ilość, ponad sześć tysięcy, mnożą 
się faktycznie, jak kijanki. Co robią?

Kilka przykładów. Okoń działający 
na terenie komitetu osiedlowego nu­
mer szesnaście w Śródmieściu War­
szawy, ma zamiar zająć się odbudową 
zabytkowej łaźni “Diana.” Okoń na 
Mlynowie chce walczyć z pijaństwem 
i wandalizmem. Okoń na Mokotowie 
myśli o zorganizowaniu klas zero­
wych w pomieszczeniach świeticy 
osiedlowej. W Piotrkowie Trybunal­
skim okoń powołał extra, aż cztery 
komisje, które mają ocenić wszystko, 
co można: funkcjonowanie placówek 
handlowych, stan sanitarny, remonty 
szkół i obiektów sportowo-rekreacyj­
nych. Gdy w Zielonej Górze 15 marca 
spotkali się przewodniczący Okonów 
ze środkowego Nadodrza—a było ich 
już ponad stu pięćdziesięciu, to we­
dług Radia Warszawa omawiali; 
“propozycje doskonalenia pracy.” 
Temat to doskonały uniwersalny, 
pasuje zawsze i wszędzie. Co innego — 
na Ursynowie. Tam mianowicie — 
“Zycie Warszawy” z 8 lutego — komi­
tet ocalenia narodowego zajmuje się 
“usuwaniem samochodów z ciągów 
pieszych.” Narodu może nie ocali, ale 
za to ciągi piesze. Okoń w Szczawnie 
Zdroju pierwsze co zrobił, to wysto­
sował, gdzie trzeba list o treści: “Sle- 
my Wam, żołnierzom, pracownikom 
MO i Służby Bezpieczeństwa i socja­
listycznej władzy, najserdeczniejsze 
zapewnienia oddania. . . .” Nic nie 
wiadomo, by działalność komitetu w 
Szczawnie Zdroju wykroczyła poza 
tę korespondencję.

Szerokie plany ma Okoń w Nidzicy. 
Według “Gazety Olsztyńskiej”: “nie­
złomnie bronić praw i interesów ludu 
pracującego Nidzicy, zwalczać wszel­
kie przejawy zła, prywaty, korupcji, 
spekulanctwa, łapownictwa i wygod­
nictwa.” Nidzicki okoń ma więc ambi­
cję zastąpić łącznie dziesięcioro przy­
kazań i Naczelną Izbę Kontroli. Z 
kolei o wiele skromniejszy okoń 
łódzkich zakładach przemysłu je- 
dwabniczego “Ortal,” wziął w swoje 
— jeśli tak można powiedzieć — ręce, 
sprawę tytli. “Dziennik Łódzki” pi- 
sze: “Głośna w Łodzi sprawa tytli, 
czyli tekturowych tulejek do nici. Or­
tal zużywa ich tysiące. Wędrowały 
one poprzednio na makulaturę. Za 
sprawą OKONu postawiono z powro­
tem kierować je do produkcji. Cena 
jednego tytla wynosi trzydzieści sześć 
złotych.” Jeśli sprawa tytli faktycznie 
tak była w Łodzi głośna, i tak łatwo 
była ją rozwiązać, to co robiły do tej 
pory: kierownictwo fabryki, zarząd 
zjednoczenia, administracja, prezy­
dent miasta, prasa, partia?

Od tytli do wielkiej polityki. Także 
w Łodzi odbyło się w zakładach kon­
fekcyjnych “Teofilów” spotkanie oko­
ni z całego miasta. Za szczególnie 
ważną zebrani uznali “problematykę 
pracy z młodzieżą, która jest zdezori­
entowana, często zagubiona i podatna 
na oddziaływanie wrogiej propagan­
dy.” Z twarzy — znów jeśli tak można 
powiedzieć — okonia, wyłoniła się 
naga prawda.

W Stargardzie Szczecińskim, jak 
podała “Trybuna Ludu,” miejscowy 
komitet obywatelski także zajmuje 
się wyjaśnianiem zjawisk z zakresu

Poszukiwany 
Przez Policję

Policja bada świadków z 
graczy baseball pochodzenia meksy­
kańskiego, w celu znalezienia męż­
czyzny, który zastrzelił gracza prze­
ciwnej drużyny.

Jak podają świadkowie, obydwaj, 
zastrzelony gracz oraz jego napast­
nik pochodzili z tego samego miasta 
w Meksyku. W niedzielę po meczu 
doszło między nimi do kłótni. Po­
dejrzany o morderstwo opuścił sta­
dion, gdzie odbywały się zawody, ale 
powrócił około 8:25 wieczorem z bro­
nią i postrzelił dwukrotnie Carlos 
Hernandez lat 34, który zmarł w po­
niedziałek, we wczesnych godzinach 
rannych w szpitalu Holy Cross.

7034

Go-everywhere classic! This 
lean, long jacket tops all!

JIFFY-CROCHET in slimming 
vertical stripes. Combine four 
colors or shades of a single color 
for this cap-sleeved jacket. Pat­
tern 7034: Women’s Sizes 38-40; 
42-44 included.
$2.25 for each pattern. Add 
50€ each pattern 
and handling.

/dice Brooks 
Needlecraft Dept.
Polish Daily Zgoda 
Bui 163, Old Chelsea Sta., New 
York, NY 10113. Print Name, 
Address, Zip, Pattern Number.

-1982 Needlecratt Catalog; 3 
free patterns inside. 170 best 
jackets, dolls, quilts, more! 
Knit, Crochet, Embroider. $1.50 
ALL CRAFT BOOKS'. .$2.00 each 
All Books and Catalog—add 50< 
each for postage and handling. 
135-Dolls & Clothes On Parade 
134-14 Quick Machine Quilts 
133-Fashion Home Quilting 
132-Quilt Originals 
131-Add a Block Quilts 
129-Quick ’n’ Easy Transfers 
128-Envelope Patchwork Quilts 
126-Thrifty Crafty Flowers 
121-Pillow Show-Offs 
118-Crochet with Squares 
117-Easy Art of Needlepoint 
114-Complete Afghans 
112-Prize Afghans 
Ill-Easy Art of Hairpin Crochet 
110-16 Jiffy Rugs 
108-lnstant Macrame 
107-lnstant Sewing 
106-lnstant Fashion 
104-lnstant Money 
103-15 Quilts for Today

Do Magazynu
Potrzebny doświadczony 

MĘŻCZYZNA 
DO PRACY W MAGAZYNIE.

Musi odbierać zamówienia (U.P .S.) 
Język angielski konieczny. 

973-7070POTRZEBNE PANIE 
do Ogólnej pracy 

BIUROWEJ
Znajomość angielskiego koniecz­
na. Wysokie wynagrodzenie. 

Dzwonić po angielsku.
973-7070

LEO GENERAL 
CONSTRUCTION 

. FUGOWANIE
• Budynków Apartamentowych

• Domów Rezydencyjnych
• Fabryk • Kominów

• Roboty Murarskie i Cementowe 
Również Dachy i Obicia Aluminiowe 

POLSKA FIRMA
UBEZPIECZONA I POD BONDEM

LEOPOLD BURY, Właściciel 
998-9460

NAJLEPIEJ PŁATNE 
PRACE DOMOWE

Z zamieszkaniem lub bez 
posiada: 

POLONIA 
EMPLOYMENT AGENCY 

5356 N. Milwaukee 792-1343

DISCOVER A CAREER
Learn Truck Driving

The full course runs 4 weeks full time, or 10 weekends on a “part time 
basis, altogether 180 hours. We honor VA $100 payment at registration. 
Knowledge of English required for examination. Classes are conducted at

COMMERCIAL DRIVERS INSTITUTE
24645 State Rd. 23, South Bend, Ind. 
CHICAGO OFFICE: TEL. 238-9832

Ask For Ted

SEAMSTRESS
Good pay, short hours. Must speak 
and understand English. Apply

4447 W. CORTLAND 
Chicago, IL 60639

0 NOWOCZESNY ft
fi Persko-Egipski Sennik S KOBIETY DO SPRZĄTANIA 

PRYWATNYCH DOMÓW 
DLA AGENCJI

Agencja zapewnia środki komunika­
cji z własnego biura, jeśli zachodzi 
potrzeba. Wymagane referencje. Oso­
by schludne, odpowiedzialne i uczci­
we.
Także są prace domowe z zamiesz­
kaniem dla osób znających trochę ję­
zyk angielski. Mamy pracy, proszę 
się zgłaszać, od 9 rano do 12 w po­
łudnie, w celu umówienia się.

MINIT-MAID DOMESTIC, INC.
7562 North Milwaukee

Chicago, 111. 60648 647-0433
Ubezpieczona, prywatna agencja pracy.

BROADVIEW
Dom na sprzedaż przez właściciela, 
murowany ranch. 4 sypialnie, lVi 
łazienki. Wykończony pokój rekrea­
cyjny. Centralne ochładzanie. Garaż 
na auta. Nie potrzebuje popra­
wek. Niskie podatki.

Dzwoń po angielsku.
344-2692

DYREKIOR 
SPRZEDAŻY

Potrzebny energiczny mężczyzna 
lub kobieta do prowadzenia działu 
sprzedaży. Wysokie wynagrodze­
nie. Język angielski konieczny.

973-7070

LADIES NEEDED
For light food. Day work. Plus bonus. 

Apply in person: 
FOOD FACTORY 

7220 N. Harlem
Chicago, IL Or call after 5 p.m. 

486-6692

Proroctwo Michaldy
Książka zawiera ponad 190 stron oraz następujące działy:

— Alfabetyczny wykaz snów,
— Kogo wybrać na męża,
— Kogo wybrać na żonę,
— Cokolwiek o Astrologii,
— O feralnych dniach, miesiącach i latach,
— Horoskopy według dat urodzenia i inne.

Część druga zawiera— Proroctwo Michaldy, królowej ze Saby 
(Sybilii) Ks. Marka, Wemyhory i innych. Proroctwa te sięgają od 
roku 875 przed Chrystusem — aż do późnych wieków.

Interesująca lektura dla odprężenia po pracy, nawet dla tych, 
którzy ani w sny, ani w takie proroctwa nie wierzą.

GOSPODYNI
Do małżeństwa bez dzieci. Zamiesz­
kać 5 lub 7 dni. Własny pokój i ła­
zienka. Park Ridge.

825-8539 po angielsku 
po 6:30 wieczorem.

Mature Motivated experience

MANAGER WANTED
for

WICKS N STICKS CANDLE SHOP 
Brickyard Mall 

889-0110 or 654-2345

KUCHARKA
Zatrudniony dobrą, szybką w pracy 
panią. Musi mieszkać na południowo 
zachodniej stronie i mieć własne środ­
ki transportacji. Telefonować po 2 pp.

425-1720

DEADLINE FOR WEEK-END EDITION 
IS WEDNESDAY 4 P.M.

MON., TUES., WED., FOR NEXT DAY TILL 1 P.M.

ALL CLASSIFIED ADS 
ARE PAYABLE IN ADVANCE 

Unless Other Terms Are Established With 
POLISH DAILY ZGODA

WYKONUJEMY WSZELKIE 
ROBOTY CEMENTOWE 

Podłogi cementowe, wjazdy, podłogi 
do fabryki i budynków handlowych. 
Patios, schody i chodniki. Zakładamy 
fundamenty pod domy. Przystępne 
ceny. Gwarantowana robota.
TOWN & COUNTRY CONSTRUCTION 

284-7994 — podczas dnia 
656-7616 — po 6 wiecozrem 

Proszę pytać o Aleksa.
Mówimy Po Polsku

OGŁOSZENIA DO WEEKENDOWEGO WYDANIA 
PRZYJMUJE SIE W ‘RODE DO 4-EJ PO POŁUDNIU 

FON., WTOREK, ŚRODA NA DZIEŃ NASTĘPNY DO 1 POPOŁ.

• Wszystkie Drobne Classified 
Ogłoszenia Są Płatne z Góry

O Ile Nie Posiada Innej Umowy z
• DZIENNIKIEM ZWIĄZKOWYM

★ Elektryczne Roboty
LICENCJOWANY elektryk wykona 
wszelkie prace elektryczne z gwa­
rancją i po konkurencyjnych cenach.

725-0184

4 UMEBLOWANE pokoje. Wszystko 
nowe. Małżeństwu lub jednej osobie. 
Blisko autostrady. Niepalącym. $310 
miesięcznie. Po umówienie 278-7317.
7 POKOJOWE mieszkanie. Washte­
naw—Granville. 338-6084.
SAMODZIELNE mieszkanie w base- 
mencie. $160 z użytecznościami. 

282-5692

Praca Męska
EXPERIENCED SHOE SALESMAN 

PART TIME
Mondays, Thursday and Friday 5 — 9 
p.m., and Sunday 12 — 5 p.m. Must 
speak Polish and English.

Apply in person:
SIEGEL SHOE STORE

4049 N. Milwaukee

Poszukuje Pracy
NOWO przybyły z stałym pobytem, 
poszukuje pracy jako “Die Maker.” 
274-4767 od 8-3 po poł.

SECRETARY good skills. Loop loca­
tion. Pleasant working conditions.
CaU Kathy ............................. 372-5699

RECEPITIONIST. Tin and petite - 
bublely personality, varied duties — 
Michigan Avenue..................... 943-8171

Zmartwienie Kibiców
Londyn (NYT) — Angielscy kibi­

ce piłki nożnej (soccer) mają poważ­
ne zmartwienie, bowiem z powodu 
kryzysu falklandzkiego trzy repre­
zentacje — Anglii, Szkocji i Irlandii 
Płn. — mogą być wycofane z mi­
strzostw świata, w których tytyłu 
mistrzowskiego bronić będzie Argen- 
tyna.

* Pomoc Domowa

★ Naprawa TV
NAPRAWA telewizorów. Gwarancja.
Szybko i tanio .......................  736-5605

★ Kontraktorzy

Malowanie______
MALUJEMY wewnątrz i zewnątrz, 
$40 od pokoju. 286-0864.

★ Usługi
PRZERÓBKI ogólne mieszkań łącz­
nie z tapetowaniem i ma’owaniem. 

867-5363

★ Lekcje__________
UŻYWAJĄC LABORATORIUM 

NAUKI JEŻYKA
Możecie opanować język angielski 
w ciągu 4 miesięcy. Idealne dla osób 
pracujących i nie mających czasu 

uczęszczać do szkoły. Zainteresowani 
proszę dzwonić i pytać o Ewę.

631-7061
Tel. rano —12 i wieczorem od 10.

NAUKA gry na gitarze, solo, akor­
dy, bas, hawajska. Każdy poziom 
Tanio i dokładnie......................989-4202

POTRZEBNI mężczyźni z doświad­
czeniem przy robotach ciesielskich i 
przy sidingu. 585-4540.
POTRZEBNY krawiec do szycia ko­
żuchów. 545-7117 albo 774-9496.
EXPERIENCED full time mechanic. 
Must speak English. 278-7018.

BLACHARZ SAMOCHODOWY
Dobre wynagrodzenie. Musi mieć 
doświadczenie. Stała praca.

WESTERN OLDS
3645 N. Western' 281-2157

GOSPODYNI 
Z ZAMIESZKANIEM

Pełny etat. Opieka nad dzieckiem. 
Musi być wspaniałą kucharką. 6 dni 
w tygodniu. Od poniedziałku do so­
boty. — $150 tygodniowo.
Telefonować podczas tygodnia tylko.
___________767-5311___________

ENERGETIC 
WOMAN WANTED 
FOR CHILD CARE

Light housekeeping. Some English 
required. Live-in. Lincoln Park area.

Call: 477-3490
After 7 P.M.

DEPENDABLE 
BABY SITTER WANTED

Over 25, must speak English, 2 chil­
dren, ages 7 years and 16 months. 
Montrose-Clark area. Monday-Friday. 
7 A.M.-5:30 P.M.
PHONE 248-7576 After 6 P.M. Only

★ Konaominium
CONDOMINIUM

For rent with option to buy. Charming 
one bedrm., 29th fl. Magnificent city 
view. Reasonable priced. Available 
Aug. 1. Owner will finance.

784-5507 — after 8 P.M.

LI „ . Ł $025 z przesyłką
Nowy nakład JK pocztową VS ZAMÓWIENIA WRAZ Z NALEŻNOŚCIĄ PROSIMY NADSYŁAĆ: fj 

z DZIENNIK ZWIĄZKOWY g 
ft 6100 N. Cicero Ave., Chicago, 111. 60646 M
V (Na C.O.D. — nie wysyłamy) S?

★ Interesy
SPRZEDAM lub przyjmę wspólnika 
do sklepu odzieżowego na Jackowie, 
z niedużym wkładem pieniężnym. 
827-0021.

WELDER
Mig welders needed. Will train if 
necessary. Apply in person 9 a.m. — 
3 p.m.
TRENDLER METAL PRODUCTS 
__________ 1750 S. Kildare__________ 
POTRZEBNI pracownicy do prac cie­
sielskich i stolarskich, oraz wykoń­
czeń wnętrz, z doświadczeniem an- 
gielskim. Dzwonić po 7 p.m. 342-7531.
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Gub. Thompson Skrytykował 
Decyzje Sądów Okręgowych

JM* «'

*

CHICAGO. — Mayor Jane Byrne w towarzystwie prezesa 
Fundacji MacArtur Johna D. Catherine (po prawej) i super- 
intendenta policji Richarda Brzeczka (po lewej) w momencie 
ogłoszenia, że Fundacja przekaże na fundusz kupna kamizelek 
kuloodpornych dla policjantów do $500,000. Suma uzależniona 
będzie od wpłat na ten cel z innych źródeł. Fundacja zobo­
wiązała się dać drugi raz tyle, ile zostanie zebrane. Kamizelki 
dla wszystkich policjantów kosztować będą około 2 min doi.

Aldermani Krytykują 
Akcję Oczyszczania Miasta

W ostatnich kilku tygodniach Okrę­
gowe oddziały sądowe wydały trzy 
decyzje, które bezpośrednio dotyczą 
zarządzeń wydanych przez admini- 
nistrację stanową, zatwierdzonych 
przez Gubernatora, a nawet Legisla­
ture Stanową.

W związku z tym, oburzony Guber­
nator oświadczył, że odwoła się do 
Najwyższego Sądu Stanowego z pro­
śbą roztrzygnięcia, czy lokalne od­
działy sądowe mają prawo mieszać 
się w sprawy administracyjne stanu.

Chodziło o trzy decyzje wydane 
przez sędziów Sądu Okręgowego.

Pierwsza dotyczyła ustalenia, że 
ponad 100,000 osób korzystających z 
funduszu opieki społecznej powinno 
otrzymywać zasiłki w wysokości $162 
miesięcznie, a nie jak ustalono przez 
stan i Gubernatora $139. Była to de­
cyzja zatwierdzona w czasie debat 
na temat budżetu stanowego.

Druga decyzja dotyczyła zwolnienia 
z pracy 400 pracowników wydziału 
Opieki Społecznej. Sędzia zabronił 
zwalniać z pracy tych pracowników, 
interweniując tym samym w sprawy 
administracyjne agencji stanowej.

Trzecia sprawa dotyczyła decyzji

Ustawodawcy stanowi z partii de­
mokratycznej opracowali plan, na 
podstawie, którego będzie można 
“wygospodarować” pewne sumy pie­
niędzy na fundusze przeznaczone dla 
szkolnictwa stanowego. Plany te do­
tyczą pracowników stanowych, za­
trudnionych w administracji stano­
wej.

Według planu demokratów, opraco­
wanego przez senatora stanowego 
Howarda W. Carroll z Chicago, albo 
pracownicy stanowi zgodzą się na 
to, aby otrzymać niższe od dotych­
czas przewidzianych podwyżek upo­
sażeń, albo zostanie zwolnionych z 
pracy dodatkowo 2,500 pracowników. 
Dodatkowo — ponieważ w planach 
budżetowych gubernatora Thomp­
sona przewidziano już, że straci pracę 
1,300 pracowników stanowych.

Niedawno zawarto umowę ze związ­
kiem zawodowym zrzeszającym pra­
cowników administracji stanowej na 
podstawie, której otrzymają oni pod­
wyżkę w wysokości 8% dotychczaso­
wych poborów. Ustalono jednak, że

Sąd Federalny przyznał od­
szkodowanie wynalazcy patentu na 
klucz mechaniczny w wysokości $8 
milionów.

Peter M. Roberts w wieku lat 
18, kiedy był pracownikiem w skle­
pie Searsa wynalazł nowy rodzaj klu­
cza mechanicznego. Było to w 1964 r. 
Roberts sprzedał wówczas swój pa­
ten za $10,000 Sears’owi.

W 1977 r. patent stal się ponow­
nie własnością Robertsa. Mimo to 
sklepy Sears w dalszym ciągu sprze­
dawały klucze.

W zeszłym miesiącu Sąd Federal­
ny uznał, że Sears jest winien na­
ruszenia obowiązującego prawa wła­
sności patentu. Od 1977 r. Sears sprze­
dał ok. 15 milionów kluczy. Robertso- 
wi przyznano odszkodowanie w wy­
sokości $5 milionów.

W 1977 r. Roberts otrzymał już 
$1 milion odszkodowania jako wyna­
grodzenie za oszustwo Searsa i za­
płacenie mu za patent jedynie $10,000 
w 1964 roku.

W 1978 r., kiedy Sears kontynu­
ował sprzedaż kluczy, do Sądu Naj­
wyższego została skierowana skarga 

podjętej przez Gubernatora o za­
mknięciu ośrodka opieki nad ludźmi 
ułomnymi: niesprawnymi fizycznie i 
umysłowo — Dixon Development 
Center. Rodzice i opiekunowie cho­
rych przebywających w tym ośrodku 
wystąpili do sądu domagając się 
utrzymania centrum. Sędzia nakazał, 
aby centrum nadal opiekowało się 
swymi pacjentami.

Zdaniem gub. Thompsona wszyst­
kie trzy decyzje sędziów dotyczą 
bezpośrednio spraw, które podlegają 
administracji stanowej, obowiązkom 
gubernatora i działom ustawodawczo- 
wykonawczym administracji stano­
wej.

Gubernator uznał, że jest to niewła­
ściwe wtrącanie się działu sądowni­
ctwa w sprawy, którymi nie powi­
nien się zajmować.

Decyzje o słuszności sądów, pozo­
stawi Gubernator Sądowi Najwyższe­
mu.

Jeden z sędziów, który wydał wy­
rok oświadczył, że Gubernator nie jest 
zadowolony z sądów, ponieważ nie 
podoba mu się, że sędziowie domaga­
ją się podwyższenia uposażeń.

Naturalnie cała sprawa zostanie 
rozstrzygnięta przez Sąd Najwyższy.

podwyżka ta jest zbyt wysoka na 
warunki finansów stanowych. Ozna­
czałoby to bowiem dodatkowe wydat­
ki dochodzące do 50 min doi. Trzeba 
zaznaczyć, że podwyżki otrzymują nie 
tylko zrzeszeni w związkach pracow­
nicy, ale zgodnie z panującą tradycją 
wszyscy, bez wyjątku pracownicy sta­
nowi.

Sugeruje się przyznanie pracowni­
kom podwyżki jedynie 4%, i przelanie 
zaoszczędzonych pieniędzy na inne 
fundusze.

Wiadomo już teraz, z wypowiedzi 
prezesa związku zawodowego, że 
związki nie zgodzą się na ustępstwa 
od zawartej niedawno umowy. Demo­
kraci proponują jednak skonfronto­
wanie każdego z pracowników tym, 
że jeśli nie zgodzą się na obniżenie 
podwyżek, mogą zostać zwolnieni z 
pracy. Sen. Carroll zaproponował 
jeszcze, aby opóźniono przyznanie 
podwyżki do stycznia następnego ro­
ku. Jest to również propozycja mają­
ca na celu zaoszczędzenie stanowi do­
datkowych pieniędzy.

przeciw firmie Sears o naruszenie 
prawa własności patentu, ponieważ 
od stycznia 1977 r. patent ponownie 
stał się własnością Robertsa. W cza­
sie rozprawy w ubiegłym miesiącu 
adwokat występujący w imieniu Sears 
stwierdził, że Roberts nigdy nie 
otrzymał właściwego patentu, ponie­
waż w 1976 r. zostały poczynione 
pewne poprawki w oryginalnym pro­
jekcie, wobec tego patent nigdy nie 
był już oryginalnym. W latach 1965- 
1975 Sears sprzedawał w przybliżeniu 
19 milionów kluczy.

Jednakże sędzia odrzucił argu­
menty adwokata Sears i przyznał 
odszkodowanie dla Robertsa w wy­
sokości $8 mil. Sędzia również zabro­
nił sklepom Sears sprzedawania klu­
czy do dnia 28 września 1982 r., 
ponieważ w tym czasie wygaśnie waż­
ność patentu Robertsa.

Przedstawiciel Searsa uważa, że 
Sąd Apelacyjny powinien rozpatrzyć 
tę sprawę, ponieważ w ich mnie­
maniu patent Robertsa jest nieważ­
ny.

Roberts mieszka obecnie i pracuje 
w miejscowości Chattanooga, w Tenn.

Ośmiu aldermanów w czasie wtor­
kowego posiedzenia Rady Miejskiej, 
bardzo ostro skrytykowało plan ma­
yor a Byme dotyczący “wiosennych 
porządków,” czyli akcji oczyszczania 
miasta.

Jak wiadomo w myśl tego planu, 
przez następnych kilka weekendów 
w różnych, specjalnie wydzielonych 
dzielnicach prowadzona będzie inten­
sywna akcja oczyszczania. Akcja ta 
polega na tym, że w czasie weekendu 
oprócz ekip miejskich, które wraz 
z odpowiednim sprzętem oczyszcza­
ją daną dzielnicę, zamiatając ulice, 
zbierając nagromadzone przez zimę 
śmieci — do akcji dołączają się mie­
szkańcy tej dzielnicy. Później przez 
cały następny tydzień, w czasie, gdy 
mieszkańcy udają się do pracy, ekipy 
miejskie nadal pracują.

W związku z tym wstrzymano nor­
malne sprzątanie ulic miejskich. Tra­
dycyjnie bowiem ulice miasta zamia­
tane były co dwa tygodnie. Teraz 
sprzątana jest jedynie wyznaczona 
dzielnica, a pozostałe, muszą się 
obyć bez ekip oczyszczania miasta.

Aledermani w większości należący 
do tzw. bloku niezależnych, sprzeci-

Proces przeciw Charles Albanase 
dobiegł do końca. Teraz Ława Przy­
sięgłych składająca się z siedmiu 
mężczyzn i pięciu kobiet, musi zdecy­
dować czy Charles Albanase jest win­
ny, czynie.

Proces dla dobra publicznego został 
przeniesiony z powiatu McHenry do 
Bloomington. W czasie procesu prze­
winęło się przez salę rozpraw 46 
świadków oraz pokazano 105 dowo­
dów rzeczowych.

Charles Albanese był oskarżony o 
otrucie swojego ojca Michael Alba­
nese, babki swojej żony, podejrzany 
o otrucie teściowej oraz oskarżony 
o próbę otrucia młodszego brata 
Michaela, który jednak przeżył, ale 
jest kaleką. Oskarżony jest też o kra­
dzież pieniędzy z rodzinnej firmy.

Pod koniec rozprawy zeznawała po 
raz drugi żona oskarżonego Virginia. 
Opowiedziała przebieg wizyty swojej 
matki i babci w domu Albanese w 
sierpniu 1980 roku. W czasie wizyty 
starsze panie siedziały kilka godzin 
na zewnątrz domu i w tym czasie 
Albanese podawał im napoje. Obiad 
podawany był w mieszkaniu, każdy

Szkolenie w Więzieniu 
Dla Nieletnich

Sędzia Sądu dla nieletnich w po­
wiecie Du Page wystąpił z propo­
zycją, ażeby nieletnich narkomanów 
i pijaków osadzać w więzieniu tym­
czasowo, gdzie zostaną poddani kura­
cji mającej na celu wyciągnięcie ich 
z nałogu.

Osiągnięto 
Porozumienie

Siedem przedmieść chicagoskich i 
Chicago osiągnięty w rezultacie poro- 
mienie w sprawie korzystania z wody 
z jeziora Michigan. Wodociągi war­
tości $100 min. dostarczać będą wody 
dla 240,000 ludzi.

W czwartek mayor Byrne spotka 
się z mayorami lub przedstawicie­
lami takich przedmieść jak: Elk 
Grove Village, Hanover Park, Hoff­
man Estate, Mt. Prospect, Rolling 
Meadows, Schaumburg i Stream­
wood dla rozpatrzenia i omówienia 
spraw związanych z porozumieniem. 
Kontrakt ten będzie na okres lat 40 
i będzie musiał być zatwierdzony przez 
Radę Miejską i podpisany przez wszy­
stkich mayorów. 

wiają się takiemu rozwiązaniu spra­
wy uważając, że koniecznym jest, aby 
miasto w całości utrzymywane było 
w odpowiedniej czystości.

Miejskie biuro oczyszczania miasta 
ma do swej dyspozycji 100 wozów 
przystosowanych do zamiatania 
ulic. Większość z nich nie nadaje 
się jednak do użytku, ponieważ są 
zepsute. Mayor ma zamiar zreorga­
nizować cały oddział i naprawy ekwi­
punku przekazać firmom prywatnym, 
które jak sądzi, lepiej wywiążą się z 
zadania.

Aldermani zwrócili jeszcze uwagę 
na sprawę finansową akcji oczyszcza­
nia miast. Przez to, że pracownicy 
miejscy pracują w czasie weekendu, 
otrzymują wyższe wynagrodzenia za 
pracę, która powinna być wykonana 
w normalnych godzinach pracy. Fun­
dusze na akcję oczyszczania miasta 
zorganizowaną przez mayor Byme, 
pochodzą z kont federalnych i mają 
dojść do 2 min doi.

Aldermani stwierdzili, że w chwili 
obecnej Chicago jest brudniejsze, niż 
kiedykolwiek w okresie kilkunastu 
ubiegłych lat.

otrzymał jedzenie na oddzielnym tale­
rzu, obiad przyrządzany był przez p. 
Albanese i wyklucza ona możliwość, 
że jej mąż zbliżał się do potraw przez 
nią sporządzonych. Jak wykazują 
akta sprawy, obie starsze panie, któ­
re mieszkały razem w kondominium 
w Fox Lake, zmarły w sierpniu 1980 
roku, w niedługim czasie po wizycie 
w domu Albanese. Po śmierci ich 
małżeństwo Albanese otrzymało 
$67,229 ze sprzedaży kondominium. 
W owym czasie Albanese miał kłopoty 
finansowe, nie zapłaconą pożyczkę 
bankową za swój dom oraz dom w któ­
rym mieszkała jego pierwsza żona i 
dzieci. Otrzymane pieniądze pomogły 
wyrównać zaległości. Dokumenty wy­
kazują również, że w latach 1980 i 
1981 Albanese miał większe wydatki, 
niż dochody. Jego roczne dochody 
wynosiły wtedy $60,000, a wydatki 
znacznie przekraczały tę sumę. Dla­
tego, jak uważał oskarżyciel, chęć 
zdobycia pieniędzy była motywem 
zbrodni.

Ława Przysięgłych ogłosiła swój 
werdykt w sprawie toczącej się w 
Bloomigton przeciw Charles Alba­
nese, oskarżonemu o otrucie członków 
swojej rodziny. Ława uznała winnym 
Charlesa Albanese śmierci dwóch 
członków rodziny oraz spowodowania 
stałego kalectwa swojego brata, któ- 
ty też był truty ale przeżył.

W myśl prawa Illinois osoba, która 
spowoduje śmierć dwojga i więcej 
osób, może otrzymać karę śmierci.

Adwokat Albanese jest jednak pe­
łen nadziei, że jego klient nie otrzyma 
wyroku śmierci, ponieważ od 1963 
nikt w stanie Illinois nie zginął na 
krześle elektrycznym. Wyrok na 
Albanese zostanie ogłoszony w ter­
minie późniejszym (nie poda je się 
na razie daty).

Stacja Radiowa
Wznowi Programy

Prawdopodobnie już dzisiaj stacja 
radiowa WBEZ wznowi nadawanie 
swoich programów. Kilka dni temu 
z powodu pożaru na stacji nastąpiło 
wstrzymanie nadawania programów.

Obecnie są jeszcze problemy tech­
niczne z anteną, jednakże jak zapo­
wiedział inżynier tej stacji prawdo­
podobnie już dziś zostaną usunięte 
usterki i stacja wznowi nadawanie 
swoich programów.

PEKIN. — Wicepremier Chin Wan Li, towarzyszy wiceprezy­
dentowi George Bush w czasie ceremonii powitalnych. Wice­
prezydent Bush złożył wizytę w Chinach w ubiegłym tygodniu. 
Zdjęcie z 7 maja br. (UPI)

Zwolnić z Pracy 2,500 Pracowników 
Sugerują Ustawodawcy-Demokraci

Sąd Podwyższył Odszkodowanie 
Dla Wynalazcy Do $8 Min

Proces Przeciw Oskarżonemu 
o Otrucie Rodziny, Zakończony

Chicago Zabiega o Pomoc Federalną 
Dla Prywatnych Budowniczych

Chicago zwróciło się o przyznanie 
sumy $12.2 miliona z funduszy fede­
ralnych na pomoc dla prywatnych 
budowniczych, którzy zamierzają re­
alizować 4 wielkie projekty budow­
lane.

Najdroższym z projektów będzie 
plan budowy kompleksu budynków 
mieszkaniowych przy Dearborn St., 
pomiędzy Congress Parkway i Polk St. 
Budowniczy — Printing House Row 
Service Corp. — w aplikacji wymienia 
sumę $6.9 mln., a 20.9 miliona zo­
stanie dodanych z funduszy prywat­
nych do tego projektu. Zostanie odno­
wiony 22-piętrowy budynek handlowy, 
oraz zbudowanych więcej niż 1,000 
mieszkań, kondominium oraz sklepów.

Drugim wielkim projektem, na 
który potrzeba będzie $3.6 miliona 
z funduszy federalnych, to pomoc dla 
Centauer Genetics Corp, w przenie­
sieniu ich kwatery z New Jersey do 
wolnego budynku (10-piętrowego), 
gdzie mieściła się kiedyś Chicago 
Medical School przy 2020 W. Ogden. 
Przedstawiciel miejski stwierdził, że 
doprowadzenie tego budynku do po­
trzeb Centauer Genetics Corp., bę­
dzie kosztowało około $17.6 miliona.

Miasto będzie mogło znaleźć za­
trudnienie przy budowie obydwn pro­
jektów dla wielu pracowników. W 
pierwszym projekcie oblicza się, że 
znajdzie na stałe pracę około 740 
pracowników, a w drugim około 200.

$1.4 miliona potrzeba będzie na bu­
dowę kompleksu mieszkalnego pod 
nazwą Wolf Point Landings na za­

chodnim wybrzeżu Chicago River, po­
między ulicami Fulton St. i Grand 
Ave. Zostanie tutaj zbudowany mię­
dzy innymi 9-piętrowy budynek pod 
nazwą River House oraz przystań 
dla 30 statków. Drugą częścią tego 
projektu będzie budynek składający 
z 44 mieszkań i 44 sklepów. Budow­
niczym tego projektu będzie Fulton 
House Associates z partnerami Coun- 
selers Real Estate Inc. i Larrabee- 
Dickens Corp., którego właścicielem 
jest architekt Harry Weese. Part­
nerzy planują zbudowanie tutaj około 
1,100 mieszkań do wynajęcia i kon­
dominium wartości $118 milionów. W 
przyszłości w projekcie Wolf Point 
jest zbudowanie 29-piętrowego budyn­
ku 412 mieszkaniami, który nosić 
będzie nazwę Kinzie Terrace, dwóch 
40-piętrowych budynków mieszkanio­
wych, z których połowa będzie prze­
znaczona na hotele, oraz dodatkowej 
przystani dla 177 statków.

Najtańszym z projektów, bo tylko 
wymieniono w aplikacji sumę $690,000 
— będzie pomoc finansowa dla Rapid 
Mounting and Finishing Co. w prze­
prowadzeniu się ze starego miejsca 
na inne bardziej obszerne. Ogólny 
koszt przeprowadzki wynosić będzie 
$3.3 miliona. Miasto zobowiązało się 
udzielić pomocy finansowej firmie 
przez sprzedaż obligacji w wyso­
kości $3 milionów. Utrzymanie tej 
firmy na terenie naszego miasta za­
trzyma 222 stale prace, oraz od 15 — 
50 prac sezonowych. Przypuszcza się, 
że 25 dodatkowych prac zostanie 
utworzonych przez przeprowadzkę.

Zatwierdzono Nowy Budżet CTA 
Przewidujący Deficyt 10 Min Doi.

W poniedziałek w czasie posiedze­
nia Rady CTA zatwierdzono zmie­
niony nieco budżet tej agencji, który 
przewiduje, że do końca następnego 
roku fiskalnego deficyt CTA osiągnie 
przynajmniej 10 min doi.

Członkowie CTA zgodzili się na 
przyjęcie nowego budżetu mając na­
dzieję, że brakujące pieniądze otrzy­
ma CTA dzięki rozwiązaniu agencji 
Chicago Urban Transportation Dis­
trict i przelaniu pieniędzy posiada­
nych przez tę agencję na rzecz CTA.

CUTD — jest agencją powołaną 
do życia, kiedy planowano wybudo­
wanie autostrady przelotowej Cross­
town Exp. i miano zamiar wyremon­
tować szereg stacji kolejki miejskiej. 
Agencja ta miała za zadanie zbierać 
fundusze i zajmować się planami 
remontowania przystanków kolejo­
wych. Ponieważ jednak plany uległy 
zmianom, zaniechano budowy auto­
strady, a remontem stacji zajęło się 
miasto, dysponując funduszami po­
przednio przeznaczonymi na budowę 
szosy, wielu wydaje się, że CUTD 
powinna zostać rozwiązana.

Są naturalnie głosy sprzeciwiające 
się temu a nawet wiadomo, że mayor

Byme nie bardzo popiera propozycję 
rozwiązania agencji. Dlatego też w 
dyskusjach nad projektem nowego 
budżetu wskazywano na trudności w 
zdobyciu dodatkowych pieniędzy, 
ostrzegając, że CTA nie powinno opie­
rać się na deficycie oraz nadziejach 
na otrzymanie pieniędzy z niewiado­
mych źródeł. Zwrócono uwagę, że 
najbardziej ucierpią dostawcy, któ­
rzy mogą być zmuszeni do czekania 
na otrzymanie pieniędzy za materiał 
i części, jakie dostarczyli CTA.

Zupełnie niespodziewanie, za pro­
jektem budżetu głosował Howard C. 
Medley, który do niedawna był je­
dnym z największych krytyków tego 
budżetu.

Nowy budżet przewiduje wydatki 
dochodzące do 520 min doi. Przewi­
dziano podwyżki uposażeń dla nie­
których pracowników administracyj­
nych CTA, 45 nowych posad oraz to, 
że przyjmie się spowrotem do pracy 
87 pracowników poprzednio zwolnio­
nych. Wiadomo również, że wzrosną 
koszty napraw taboru, szczególnie 
jeśli chodzi o pobory pracowników i 
naturalnie koszty części zamiennych.

Przytomność Umysłu i Odwaga 
Ratują Życie Dwu Osobom

We wtorek w dwóch oddalonych 
od siebie punktach miasta, dwóch 
bohaterskich ludzi uratowało życie 
mężczyźnie i małemu dziecku.

Około południa, w okolicy ul. La 
Salle, rozległy się wołania, że jakiś 
osobnik wskoczył do rzeki. Policjant, 
który był w pobliżu pospieszył się na 
ratunek tonącemu przez rzucanie do 
rzeki kół ratunkowych, jakie znajdo­
wały się u brzegu. Wielu ludzi, którzy 
korzystali z pięknej pogody i opalali 
się u brzegów rzeki, wprawdzie 
przypatrywało się zajściu, ale nikt 
nie spieszył się do wody. Tymczasem 
tonący pływał po powierzchni głową 
w wodzie.

Zajściu przypatrywał się pracujący 
w pobliżu, przy naprawie mostu sto­
larz, brygadzista ekipy naprawczej 
John F. Mihajevic. Zauważywszy, że 
nikt nie spieszy z pomocą, a tonący 
coraz częściej zanurza się pod wodą, 
szybko zdjął z siebie ubranie i wsko­
czył do rzeki, aby ratować tonącego. 
Zdołał dopłynąć do ofiary, podtrzy­
mać go na wodzie i wraz z nim do­
płynąć do brzegu, gdzie wyciągnięto 
obu.

Okazało się, że tonący był pacjen­
tem szpitala psychiatrycznego i ma- 
jączył, opowiadając, iż jakieś głosy 
wzywały go do wskoczenia w nurty 
rzeki. Bohaterskiemu stolarzowi nic 
się nie stało. Uważa, że postąpił tak, 
jak mu nakazywało sumienie.

W drugim wypadku strażak cudem 
wyciągnął z płonącego domu trzy­
letniego chłopczyka. Strażacy na 
próżno próbowali dotrzeć do płonące­
go mieszkania na piętrze, gdzie znaj­
dowało się dziecko. Straszliwa gorąc 
i płomienie nie pozwalały na dotarcie 

do wnętrza mieszkania od strony ze­
wnętrznej, przez okono.

Jeden ze strażaków nie namyślając 
się długo, z narażeniem własnego ży­
cia wpadł do domu, pobiegł na górę 
po schodach, dobiegł do płonącego po­
koju, porwał dziecko i wraz z nim 
zbiegł spowrotem na dół.

bohaterskim strażakiem, który 
uważa, że spełnił jedynie obowiązek, 
był Kevin Doherty, lat 41.

Dziecko Omar Williams znajduje 
się w szpitalu w stanie krytycznym 
z poparzeniami drugiego stopnia. 
Matka chłopczyka, w stanie poważ­
nym również przebywa w szpitalu. 
Pożar powstał prawdopodobnie na 
skutek tego, że dziecko bawiło się 
zapałkami.

Sąsiedzi Schwytali 
Niedoszłego Gwałciciela

We wtorek w samo południe, sąsie­
dzi pospieszyli na ratunek 10-letniej 
dziewczynce, którą zaatakował jakiś 
osobnik w zaułku, w chwili, gdy szła 
do domu na drugie śniadanie.

Wypadek zauważyła przechodząca 
obok kobieta, która zaczęła wzywać 
pomocy. Napastnik puścił dziecko, 
które zaczęło uciekać, a sam rzucił 
się do ucieczki.

Na wołanie kobiety zareagowało 
czterech mężczyzn, mieszkających w 
sąsiedztwie. Dopędzili uciekającego 
napastnika, zatrzymali go do czasu, 
kiedy nadjechała policja. Aresztowa­
no 30-letniego Michaela Gumm, który 
jak twierdził, był kiedyś pacjentem 
szpitala psychiatrycznego.

Wypadek wydarzył się niedaleko 
71 ul. i Morgan na południowej stronie 
miasta.


